
Obrady w sprawie Niemiec zakończone

Nie osiągnięto zgody
w kwestii połączenia trzech stref

Min. Bidault złym obrońca^ Francji
W piątek zakończyła swe obrady Konferencja w sprawie przyszłości Niemiec zachodnich, w 
której uczestniczyły: Wielka Brytania, Francja, Stany Zjednoczone i państwa Beneluxu. Oficjalny 

komunikat o wyniku konferencji nie został jeszcze opublikowany.

Sektor prywatny

Korespondent dyplomatyczny Agencji Reutera donosi, że osiągnięte zo­
stało daleko idące porozumienie w sprawie podjęcia kroków zmierzają­
cych do skoordynowania administracji francuskiej strefy okupacyjnej 
z Bizonią bez formalnego połączenia wszystkich 3 stref. Korespondent 
podkreśla jednak, że w sprawie politycznej struktury Niemiec zacho­
dnich oraz kontroli nad Zagłębiem Ruhry mimo pewnych postępów, 
istnieją nadal znaczne rozbieżności zdań między uczestnikami konferencji.

Korespondent „Chicago Sun** | Francja pod naciskiem państw an- 
Frederic Kuh donosi z Londynu, że iglosaskich zmieniła dotychczasowe

Niemieckie Związki Zawodowe
w

oJmówiły udziału w konferencji londyńskiej
Komitet Wykonawczy Wolnych Nie­

mieckich Związków Zawodowych w 
radzieckiej strefie okupacyjnej i Ko­
mitet Wykonawczy Berlińskich Zwią­
zków Zawodowych odrzuciły propozy­
cje brytyjskich związków zawodowych, 
co do wzięcia udziału w konferencji 
londyńskiej dla omówienia tzw. „planu 
Marshalla".

Niemieckie Związki Zawodowe

Liczba mieszkańców 
Poznania i Bydgoszczy 
V/ chwili obecnej, według urzędo.. 

.wy eh danych, ludność m. Poznania 

.wynosi 297 tysięcy 500 osób. Ze wzglę­
du na znaczny przyrost naturalny Po­
znań w niedługim czasie liczyć będzie 
300 tysięcy mieszkańców.
i Liczba mieszkańców m. Bydgoszczy 

stolicy województwa pomorskiego, 
przekroczyła w dniu 1 marca 1948 roku 
.150 tysięcy oset.

stwierdzają w depeszy wysłanej do 
Londynu, że projektowana konferencja 
będzie szkodliwa dla współpracy w 
łonie Światowej Federacji Związków 
Zawodowych, i służy interesom wro­
gów jedności ruchu zawodowego.

„Plan Marshalla** ma m. in. na 
celu rozbicie Niemiec i stanowi 
przeszkodę do ich demokratyzacji. 
Jednoczy on siły, które doprowa­
dziły do zagarnięcia władzy przez 
faszyzm i popiera wielkie koncer­
ny przemysłowe. „Plan Marshalla** 
oddaje kluczowe gałęzie przemy­
słu w ręce obcych monopoli kapi­
talistycznych, służy ich imperiali­
stycznym interesom i w ten sposób 
stanowi groźbę dla pokoju.

Depesza Niemieckich Związków Za­
wodowych podkreśla, że udział w kon­
ferencji londyńskiej zwołanej bez wie­
dzy i wbrew zamiarom Światowej Fe­
deracji Związków Zawodowych byłby 
sprzeczny z interesami narodu nie­
mieckiego. (PAP)

Pierwsze posiedzenie 
nowego rządu czechosłowackiego 

Polepszenie płac urzędniczych i ulgi podatkowe
W piątek, dnia 5 bm odbyło się 

pierwsze posiedzenie nowego rządu 
czechosłowackiego pod przewodnictwem 
premiera Gottwalda.

Rząd zatwierdził tekst przemówienia 
programowego, które premier Gottwald 
wygłosi w dniu 10 marca na posiedze­
niu Zgromadzenia Narodowego.

Następnie gabinet uchwalił sze­
reg ważnych rozporządzeń. Przy­
dział chleba został zwiększony o 
1 kg i będzie wynosił 9 i pół kg

Senat amerykański 
krzużiiie ulany owmo 
Za handlem Wschodu z Zachodem

Senat Stanów Zjednoczonych odrzu­
cił w piątek poprawkę do projektu 
ustawy o pomocy dla Europy, podlega­
jącą na wrowadzeniu klauzuli zabra­
niającej prowadzenia handlu pomiędzy 
Wschodnią a Zachodnią Europą. Zwo­
lennicy ustawy utrzymują, że zwięk­
szenie handlu pomiędzy Wschodem a 
Zachodem jest pożądane, (p. r.)

miesięcznie. Zatwierdzono wniosek 
ministra finansów Dolansky‘ego o 
wypłacie wszystkim urzędnikom 
państwowym zaliczki w wysokości 
900 koron do chwili ostatecznego 
uregulowania wysokości ich pobo­
rów. Specjalna komisja ustali wy­
sokość tych poborów w terminie 
6-miesięcznym. Zatwierdzono tekst 
rozporządzenia o zmniejszeniu po­
datku dochodowego drobnych 
przedsiębiorców przemysłowych i 
kupców. Zmniejszone zostały rów­
nież podatki rolników, posiadają­
cych mniej niż 50 ha ziemi oraz 
rzemieślników. x

Zdrajcy z Czechosłowacji 
spiskują przeciwko ojczyźnie

Dziennik „Neues Deutschland" dono­
si, że emigranci czescy w Monachium 
spiskują przeciwko republice czecho­
słowackiej przy pomocy pewnych oso­
bistości brytyjskich. „Reakcjoniści cze­
chosłowaccy — pisze dziennik — ze­
brani obecnie w Monachium usiłują o- 
becnie nawiązać kontakt ze zwolenni­
kami zdrajcy czechosłowackiego, gen. 
Prhala i z dawnym przywódcą faszy­
stowskim Jakschem. (API)

Światowa Federacja Związków Zawodowych 
zwołuje naradę nad planem Marshalla 
Przewodniczący Światowej Federacji Związków Zawodowych 
Deakin (Wielka Brytania) i generalny sekretarz tej organizacji 
Louis Saillant (Francja), uzgodnili, że Komitet Wykonawczy Fe­
deracji zbierze się w dniu 30 kwietnia w Rzymie. Na konferencji 
tej prawdopodobnie zostanie omówione stanowisko Federacji 
wobec planu Marshalla. Obrady konferencji potrwają około 10 

dni. Wezmą w niej udział przedstawiciele 23 państw. (PAP)

swe stanowisko w sprawie Zagłę­
bia Ruhry i poczyniła cały szereg 
zasadniczych ustępstw.

Zdaniem korespondenta Francuzi 
zgodzili się na:

1. Pozostawienie Zagłębia Ruhry 
pod suwerenną władzą państwa nie­
mieckiego;

2. Utworzenie Sojuszniczego Za­
rządu Kontroli nad Zagłębiem Ruhry 
dopiero po powołaniu do życia rzą­
du Niemiec zachodnich;

3. Pozostawienie administracji ko­
palń Ruhry w ręku niemieckim, re­
zerwując dla Zarządu Sojuszniczego 
jedynie kontrolę nad rozdziałem 
produkcji;

4. Włączenie w skład Sojusznicze­
go Zarządu Ruhry przedstawiciela 
niemieckiego.

Kuh podaje dalej, iż wkrótce w 
Berlinie odbędzie się konferencja 
przedstawicieli trzech państw za­
chodnich, na “której zostanie opraco­
wany projekt fuzji strefy francu­
skiej z Bizonią.

Francja przyrzekła jeszcze przed 
zwołaniem tej konferencji wydać w 
swej strefie odpowiednie zarządze­
nia, aby ułatwić przyszłą fuzję. (PAP)

USA zmienia stanowisko 
w sprawie 

podziału Palestyny 
Rada Bezpieczeństwa w Nowym 

Jorku 8 głosami przeciwko 3 wstrzy­
mującym się (Argentyna, Anglia i Sy­
ria) przyjęła rezolucję amerykańską, 
wzywającą wielką piątkę do rozpa­
trzenia sytuacji w Palestynie i złoże­
nia sprawozdania w ciągu 10 dni. Re­
zolucję tę uchwalono po odrzuceniu 
poprawki belgijskiej, zalecającej od­
bycie narad bez uprzedniego zaakcep­
towania zasady podziału Palestyny.

(PAP)

Frez. TRUMAN 
może sią poiknauć 

na WAŁŁACĘ
Rosnąca popularność Wallace bu­

dzi niepokój w kołach partii demo- 
kiatycznej. Jeden z przywódców demo­
kratycznych zaproponował, aby pre­
zydent Truman nie był wysuwany na 
kandydata w przyszłych wyborach, po­
nieważ ma znikome szanse. Pisma 
amerykańskie wyrażają zdanie, iż 
Wallace może uzyskać w nadchodzą­
cych wyborach 5 milionów głosów.

(P. R.)

Anglia, Belgia i Holandia 
maja obniżyć 
wartość swojej waluty
Dziennik „De Varrheid“ notuje 

uporczywe pogłoski o bliskiej de­
waluacji funta angielskiego, franka 
belgijskiego i guldena holenderskie­
go. Dziennik wysuwa przypuszcze­
nie, że waluty te zostaną zdewalu- 
owane o 23% i domaga się od rzą­
du informowania społeczeństwa o 
zamiarach finansowych rządu.

Projekty fmanso^e Schumana 
tracił popularność
Francuskie Zgromadzenie Narodowe 

prowadziło obrady do wczesnych go­
dzin porannych. Debatowano nad rzą­
dowym projektem daniny przeciw- 
inflacyjnej. Danina została przyjęta 
jedynie 16 głosami. Propozycja komu­
nistów była poparta przez pewną licz­
bę posłów prawicowych oraz radyka­
łów. Głosowanie wypadło 301 głosów 
przeciwko 285. Jest to najmniejsza 
przewaga osiągnięta przez rząd Schu­
mana od chwili objęcia przez niego 
władzy przed 5 miesiącami, (p. r.)

w odbudowie Targów

Dzięki ofiarnoSci wszystkich ce­
chów poznańskich skupiających 
się przy Izbie Rzemieślniczej od­
budowuje się na terenach targo­
wych duża hala rzemiosła, stano 
wiąca obramowanie t. zw. placu 
św. Marka. Prace nad odbudową 
tego pawilonu zaczęto pod koniec 
ub. roku, a w dniu wczorajszym 
zawisł na dachu skrzydła hali od 
strony ul. gen. Świerczewskiego 
tradycyjny wieniec. Zdjęcie górne 
przedstawia odbudowę pawilonu 
od strony dawnych cmentarzy, po 
prawej widok na odbudowującą 

się wieżę targową.
Zdjęcia: Foto-Sżtuka, Poznań.

Granica między Guatemalą a Hondurasem 
zamknięta

Korespondenci dyplomatyczni donoszą z Waszyngtonu o zam­
knięciu granicy między Guatemalą a Hondurasem Brytyjskim. 
Zdaniem kół amerykańskich, zamknięcie granicy ma na celu unik­
nięcie wszelkich incydentów, jakie mogłyby zajść między ludnością 
i marynarzami brytyjskimi, w związku z przybyciem jednostek 
floty brytyjskiej. Nie ulega wątpliwości, że Stanom Zjednoczonym 
należy na usunięciu Wielkiej Brytanii z jej posiadłości na konty­
nencie amerykańskim. Obecnie zmierza się do zmienienia doktry­
ny „Ameryka dla Amerykanów** na inną — „Ameryka tylko dla 

Stanów Zjednoczonych**. (P. R.)

Bunt przeciwko Anglikom
w kolonii afrykańskiej na „Złotym Wybrzeżu**

Jak donosi „Daily Worker" na pod­
stawie wiadomości otrzymanych z 
Akkra, w tej kolonii brytyjskiej na 
„Złotym Wybrzeżu" Afryki odbyła się 
istna masakra. Oficjalny komunikat po­
twierdza, że policja strzelała podczas 
demonstracji zdemobilizowanych żołnie­
rzy, protestujących przeciwko droży- 
źnie oraz, że 14 weteranów zostało za­
bitych a 140 odniosło rany. Do „Zło­
tego Wybrzeża" wysłano 2 brytyjskie 
okręty wojenne.

Dziennik pisze, że „dla bezbron­
nych Murzynów, których rozstrze- 
liwuje się bezlitośnie, oświadczenia 
r- . u Partii Pracy, że Wielka Bry­
tan! . przestała być mo:arstwem 
imp dualistycznym, pozbawione są 
siły przekonywującej."

Agencja Reutera donosi, że po 
zaburzeniach, jak’e miały miejsce 
w Akkra, gubernator Sir Gerald 
Creasy wprowadził tam z dniem 
4 r arca stan wyjątkowy. (PAP)

PZU szyja mundury
dla „Służby Polsce"

Państwowe Zakłady Umundurowania w 
Poznaniu otrzymały zamówienie na wyko­
nanie 50 tys. kompletów mundurów dla 
organizacji młodzieżowej „Służba Polsce". 
Mundury szyte są na wzór mundurów huf­
ców szkolnych WF i PW. (lc)

•••♦••••♦•♦••••••••••••••••••••••••••
PAPIEŻ nie zgodził się na udzielenie 
dyspensy księżniczce Annie Burboń­
skiej, która pragnie wejść w zwią­
zek małżeński z b. królem rumuń­
skim Michałem, wyznawcą kościoła 
prawosławnego. Jak sądzą decyzja 
Papieża nie jest jeszcze ostateczna 
i może ulec zmianie.

*
„PRAVO LIDU" podaje, że w dniu 
4 marca przybyła do Pragi polska po­
wieściopisarka Wanda Wasilewska, 
która będzie obecna na premierze 
polskiego filmu „Oświęcim". (PAP) 

*
SOLSKI, nestor artystów polskich, 
w najbliższym czasie wyjedzie z Kra­
kowa na długi turnus po wielkich 
miastach Polski. (P. R.)

*
W BUKARESZCIE podpisany został 
rumuńsko-czechosłowacki układ han­
dlowy. W ramach tego układu Ru­
munia dostarczać będzie Czechosło­
wacji produkty rolne w zamian za 
maszyny. (PAP)

*
WIADOMOŚĆ o zamierzonej wizycie 
króla Jerzego VI i królowej Elżbiety 
w Nowej Zelandii i Australii z po­
czątkiem roku przyszłego, została 
przyjęta w obu krajach z wielkim 
zadowoleniem. Królowi i królowej 
towarzyszyć będzie ich młodsza cór­
ka Małgorzata.



Swięrfo
Myślę, że wielu jest mężczyzn w 

Polsce, którzy mogą rzec o sobie, że 
przetrwali ciężkie chwile wojny i o- 
kupacji dzięki życzliwej, bezintere­
sownej pomocy i zanobiegliwości ko­
biety — żony, matki, siostry, wresz­
cie kobiety — towarzyszki pracy i 
konspiracji, kobiety-żolnierza, wal­
czącego ramię w ramie z mężczyzną, 
jak i on, ginącej na polu walki. I wy­
pada stwierdzić, że ciężkie i krwawe 
lata irdnione więcet zrobiły dla eman­
cypacji kobiety w Polsce, niż cały 
okres poprzedni, w którym ko­
bieta krok za krokiem zdążała do 
zrównania w prawach z mężczyzną.

Kobieta polska w dniach najstrasz­
niejszej niedoli, jaką przyszło nrze- 
żywać podbitemu przez najazd hitle­
rowski narodowi, ujawniła nie Wiko 
odwagę i hart ducha. Kobieta polska 
walczyła. Nie tylko jako aktywny 
uczestnik pracy podziemnej, jako 
konsnirator, jako żołnierz armii regu­
larnej, czy partyzanckiego oddziału. 
Walczyła również każdego dnia, każ­
dej godziny broniąc rodziny przed nę­
dzą i godem, imaiąc się nieraz bę­
dącej nonad jej siłv nracy zarobko­
wej. Dzieje setek tysięcy rodzin w 
Polsce, pozbawionych żywicieli, zda­
nych wyłącznie na słabe barki ko­
biet, zasługują z pewnością na od­
dzielną kartę w historii okupacyjnej, 
kartę chlubną, pełną nieraz 
niczvm nie wynagrodzonego 
stwa.

Z okazji Święta Kobiety 
należało by mówić jeszcze 
sprawach. O kobiecie niezłomnej, 
które i nie potrafiły złamać najbardziej 
wyrafinowane katusze gestapo, czy 
katownie obozów, która potrafią prze- 

- być najsroższe piekło, jakie człowiek 
mógł wymyśleć na ziemi, wierna aż 
do końca Ojczyźnie. O kobiecie go­
towej zawsze, każdego dnia i każdej 
godziny pośpieszyć z pomocą prześla­
dowanemu, lekceważącej największe 
niebezpieczeństwo. O kobiecie bez 
protestu poświęcającej najdroższe na 
ziemi istoty, dzielącej wraz z nimi 
trudy walki.

Taką jest prawda dnia wczorajsze­
go. A dzień dzisiejszy, dzień wypeł­
niony trudem budowania lepszego Ju­
tra. Dzień znojny i wcale niełatwy. 
Dzień ten dostarcza nam znowu nie­
kończącej się liczby przykładów wy­
siłku kobiety zarówno w czterech 
ścianach rodzinnego domu, jak i w 
służbie publicznej, w pracy społecznej. 
Ileż to razy, jeśli chodzi o wysiłek, 
o współzawodnictwo pracy, przodują 
kobiety? Ileż z nich zastąpiło poleg­
łych w boju, lub nieobecnych męż­
czyzn na naibardz5ej odpowiedzial­
nych posterunkach pracy? Ileż z nich 
po staremu dźwiga ciężar utrzymania 
rodziny lub dzieli, jak równy z rów­
nym troskę o nią z mężczyzną.

cichego, 
bohater-

Polskiej 
o wielu

Kredyty dla handlu prywatnego
' "W miarę, jak życie gospodarcze wra­
ca do swych form normalnych, jak 
kończą się możliwości zarobkowe, zwią­
zane z istnieniem poniemieckich rema­
nentów, także i handel prywatny od­
czuwa coraz większą potrzebę kredy­
tu na inwestycje i na finansowanie 
'bieżących transakcji. Zabiegi Naczel­
nej Rady Kupieckiej zostały uwzględ­
nione przez resorty gospodarcze i ku­
piectwo otrzyma pewne kredyty za po­
średnictwem Banku Zw. Spółek, KKO i 
spółdzielni oszczędnościowo-pożyczko­
wych. Dla uzyskania kredytu koniecz­
nym będzie podanie uzasadniające je­
go potrzebę oraz opinia zrzeszenia ku­
pieckiego. Kredyty te będą uruchomio­
ne już od marca br. .

Sprawa kredytów łączy się ściśle z 
przymusem oszczędzania. W związku 
z tym ostatnim dekretem w sferach 
kupieckich -wysuwa się postulat, aby 
książeczka oszczędnościowa mogła słu­
żyć jako zabezpieczenie kredytu, a tak­
że, by pewien procent z oszczędzanej 
sumy przeznaczyć na ubezpieczenie 
chorobowe kupca i rentę starczą, gdyż 
jak wiadomo kupcy nie są objęci ubez­
pieczeniem społecznym.

Gdy chodzi o kredyty krótkotermi-

Jak rozwija się 
rzemiosło?

Liczba osób zatrudnionych w rze­
miośle wynosiła na terenie kraju na 
koniec r. 1947 — 305 tysięcy. W po­
równaniu ze stanem z końca r. 1946 
oznacza to wTzrost o 15 tys. rzemieślni­
ków. Najlepiej obsadzonymi są branże 
spożywcza i metalowa.

Jeżeli chodzi o wartość produkcji 
rzemieślniczej, to w r. 1947 wyniosła 
ona ponad 85 milionów zł, a w r. 1946 

■— 60 milionów zł. Najsilniejszy wzrost 
zaznaczył się w branżach papierniczej 
i skórzanej, na co jednak wpłynął nie­
wątpliwie w dużym stopniu także ruch 
cen.

Zaopatrzenie rzemiosła w surowce 
odbywa się przez przydziały artykułów 
reglamentowanych, przez wyszukiwa­
nie źródeł zakupu artykułów nieregla- 
mentowanych i przez import. Dużą po­
mocą jest tu Rzemieślnicza Centrala 
Zaopatrzenia i Zbytu, która w r. 1947 
rozprowadziła towaru za 2,5 miliarda 
złotych, gdy w r. 1946 tylko za 250 
milionów zł. (L)
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Kobiet Na terenie Targów Poznańskich

Nie ma dosłownie takiej dziedziny 
życia społecznego w Polsce, takiego 
zawodu, czy rodzaju pracy, w któ­
rym by kobieta nie odgrywała poważ­
nej roli, nie wkładała swego twórcze­
go wysiłku. I tak, jak niedawno była 
towarzyszem walki, tak dziś jest to­
warzyszem pracy, towarzyszem wier­
nym niezastąpionym pełnym ufności 

przyszłość, nie zniechęcającym się 
przeciwnościami.

Wiele kobiet polskich zostało ciężko 
skrzywdzonych przez los. Są wśród 
nich takie, które potraciły najbliż­
szych, są inne, które doczekawszy się 
końca wojny, chwili zwycięstwa, nie 
doczekały się jednak powrotu drogich 
im istot, które dręczy nadal gorycz 
niezasłużonej samotności. A przecież 
i one nie poddają się rozpaczy, pra­
cują za siebie i za tych, którzy nie 
stanęli do apelu, którzy pozostali z 
dala od kraju.

Święto Kobiety jest więc w Polsce 
serdecznym jedynym świętem. Świę­
tem wdzięczności i uznania.

*
Dzień 8 marca obchodzą jako swo­

je święto kobiety całego świata. Prze­
miany, jakie się dokonały w ostat­
nich latach w krajach demokracji 
ludowej i jeszcze ciągle dokonywują 
się na świecie, — otworzyły prz; szło 
przed milionami kobiet, które ongiś 
spętane warunkami ustroju kapitali­
stycznego, lub przesądami miesz­
czańskimi, wegetowały w kręgu cias­
nych zainteresowań lub w kieracie 
ciężkiej, nieproduktywnej pracy do­
mowej. Reformy społeczne wyzwoliły 
uuży potencjał zdolności, energii i za­
pału, który w innych warunkach był­
by dla narodu stracony. A przed ko­
bietami naszego kraju otworzył ta­
kie perspektywy, które przeszłe naj­
śmielsze marzenia naszych babek- 
sufrażystek.

Obraz zagadnienia byłby niepeł­
ny, gdybyśmy nie wspomnieli o naj­
ważniejszym może zadaniu ruchu ko­
biecego w chwili obecnej, o wielkiej 
misji budowania i utrwalania pokoju, 
która przypada w udziale właśnie ko­
bietom. Kobiety zetknęły się blisko 
ze wszystkimi okropnościami wojny. 
Poznały głód i poniewierkę i ból po 
stracie bliskich Poznały ponad to 
jeszcze jedną prawdę faszyzm, to 
śmierć! Któż może lepiej zrozumieć 
płynącą z tej prawdy naukę, niż mat­
ka, która straciła swych synów na 
froncie, niż żona, która daremnie o- 
czekuje męża, niż dziewczyna, która 
straciła wzrok w walce powstańczej?

W imię tej prawdy kobiety całego 
świata, a w tej liczbie i kobiety pol­
skie, występują w dniu swego święta 
pod hasłem obrony pokoju, pod has­
łem walki z podżegaczami wojenny­
mi, którzy chcą zburzyć tak krwawo i 
ciężko okupione owoce zwycięstwa.

nowe, to duże znaczenie posiada Kasa 
Kredy towo-Oszczędnościowa, zorgani­
zowana przy współudziale Wlkp. Zwią­
zku Zrzeszeń Kup. w r. 1947. Od maja 
ub. r. dokonała ona 750 milionów zł 
obrotu, udzielając 400 pożyczek, przy 
oprocentowaniu 10% + 1 % prowizji.
Były to pożyczki zabezpieczone weks­
lami gwarancyjnymi. — Rozwój Kasy 
wymaga, aby należeli do niej wszy­
scy kupcy i przedsiębiorcy poznańscy.

Wybitni muzycy czescy w Poznaniu
Onegdaj przybyli do Poznania dwaj 

wybitni młodzi muzycy czescy: skrzy­
pek — Evźen Prokop i pianista — Zde- 
nek Jilek, którzy koncertować będą w 
Poznaniu w auli U. P. w najbliższy wto­
rek bm. Wizyta obu artystów ma na 
celu nawiązanie współpracy kultural­
nej i 
j aźni

dalsze zacieśnienie węzłów przy- 
między obu bratnimi narodami.

Tftfzyjaidiai
Joroelnw Iwaszkiewicz

Wiadomość tę liczni wielbiciele ta­
lentu tego znakomitego pisarza przyj- 
mą zapewne z wielką radością. Głoś­
ny autor przybywa na zaproszenie Wy­
działu Kulturalno - Oświatowego tut. 
Delegatury Spółdzielni Wydawniczej 
„Czytelnik", by wziąć udział w kilku 
wieczorach literackich, organizowanych 
przez wymienioną instytucję pod na­
zwą „Autorzy wśród swoich czytelni­
ków". W Poznaniu Iwaszkiewicz wy­
stąpi w niedzielę, dnia 14 marca o go­
dzinie 19 w auli Akademii Handlowej.

Autor książek: „Czerwone tarcze", 
„Nowele włoskie", „Nowa miłość" 1 
wielu innych wyraził również zgodę na 
odwiedzenie kilku ośrodków prowin­
cjonalnych szczególnie na Ziemi Lu­
buskiej.

Zielona Góra, Gorzów, Skwierzyna, 
Sulęcin, Łagów, a ponadto Koło n. W. 
będą miały zaszczyt goszczenia jedne­
go z najgłośniejszych literatów współ­
czesnych. .

Zapowiedź przyjazdu Iwaszkiewicza 
wywołała zrozumiałe zainteresowanie. 
Placówki „Czytelnika" rozpoczęły już 

(przygotowania na powitanie znakomi­
tego gościa, którego „wieczory autor- 

|skie" stanowić będą niewątpliwie wiel-
Nr 66|ką atrakcję literacką.

odbudowano halę rzemiosła
W kwietniu ub. roku, na zjeździe dy­

rektorów i prezesów Izb Rzemieślni­
czych w Szczecinie, padła ze strony 
mgr Wiesiołowskiego — dyrektora Po­
znańskiej Izby Rzemieślniczej koncep­
cja odbudowania hali nr 9 na terenach 
Targów Poznańskich, celem zużytkowa­
nia jej na imprezy wystawowe, w któ­
rych weźmie udział rzemiosło wielko­
polskie. Projekt przyjęto bez zastrze 
żeń i pod koniec ub. roku rozpoczęto 
odbudowę. Prace powierzono firmie

Dążymy do nowego składu społecznego 
wyższych uczelni

Walka o ustrój demokracji ludowej to nie tylko mechaniczne dążenie do zmia­
ny składu socjalnego władzy. To także walka o związanie inteligencji z masami 
ludowymi. Przyszli oficerowie życia społecznego jakimi są studenci wyższych u- 
czelni — winni być związani z klasą robotniczą i chłopską. Jest to podstawowym 
założeniem ideowym Akademickiego Związku Walki Młodych „Zycie", które wal­
czy o szeroki dostęp młodzieży do wyższych uczelni. Stara się’ ono o udział w 
pracach Bratniaka, by mieć wpływ na wydawanie tanich skryptów i innych pomocy 
naukowych.

Postępowa organizacja, jaką jest 
Akademicki ZWM, dąży do usunięcia 
starych schematów, według których 
młodzież pobierała dotychczas naukę. 
.Uczyć się będziemy w walce o nową 
naukę i nowy skłąd społeczny młodzie­
ży akademickiej" zakończył swój re­
ferat delegat Zarządu Głównego „Ży­
cia", na walnym zebraniu poznańskiej 
organizacji AŻWM — p. Walczak.

Po zagajeniu obrad przez dotychcza­
sową przewodniczącą p. Piwowarczy- 
kównę, przewodnictwo zebrania objął 
p. Setny. Za stołem prezydialnym za-

Milion ton węgla 
zaoszczędził przemysł węglowy na łagodnej zimie

Jak oświadczyli na konferencji pra- cena 
sowej przemysłu węglowego czołowi 
przedstawiciele tego przemysłu — 
obecna łagodna zima spowodowała za­
oszczędzenie około miliona ton węgla 
opałowego. Jeżeli w 1946 roku prze­
znaczono na cele opałowe 6 330 000 
ton, w 1947 roku 9 370 000 ton, to na 
rok bieżący przewidziano na ten sam 
cel 10 030 000 ton węgla. Sfery węglo­
we są przekonane, że ilość ta jest cał­
kowicie wystarczająca. Węgiel, prze­
znaczony bowiem na zużycie w ciągu 
bieżącej zimy, nie został całkowicie 
skonsumowany. Składy węglowe są 
zawalone zapasami węgla, które już 
obecnie przesuwa się jako rezerwę na 
przyszłą zimę. Wyznaczona przez Cen­
tralny Zarząd Przemysłu Węglowego

Tymczasem, jak dotychczas, mimo że 
udziały wynoszą tylko po 2000 zł, za­
ledwie 10% -naszego handlu prywatne­
go jest członkami Kasy, co naturalnie 
utrudnia rozwój instytucji. Kasa sta­
wia sobie za zadanie po zdobyciu pew­
nych podstaw materialnych finansować 
również kupiectwo zrzeszone na pro­
wincji, bądź bezpośrednio, bądź przez 
stworzenie tam podobnych spółdzielni 
o charakterze bankowym, (b)

Na granicy polsko-czeskiej w Między­
lesiu witali artystów z ramienia Akad. 
Tow. Przyjaźni Polsko-Czechosłowac­
kiej pp.: Setny i Ornaf, na dworcu zaś 
poznańskim inni członkowie Towarzy­
stwa z prezesem na czele, wręczając o- 
bu artystom wiązanki kwiatów.

W dniu wczorajszym udali się oba; 
artyści drogą lotniczą do Szczecina, 
gdzie będą koncertować w dniu dzisiej­
szym, a po koncercie wtorkowym w Po­
znaniu dadzą na zakończenie swej wi­
zyty w Polsce, w środę koncert w War­
szawie, przypadający w pierwszą rocz­
nicę podpisania umowy kulturalnej 
między Polską a Czechami. Czysty do­
chód z tego koncertu przeznaczają ar­
tyści na najbiedniejsze 
stolicy.

Miłych gości witamy 
Grodzie Przemysława.

dzieci naszej

serdecznie w
(t. s.)

Samorządowcy wielkopolscy
mogą liczyć na poprawę bytu

Sprawą zmiany ustawodawstwa sa­
morządowego, zaopatrzenia emerytal-f 
nego i ogólnej poprawy bytu poszcze­
gólnych kategoryj pracowników fizycz­
nych i umysłowych, zatrudnionych w 
administracji oraz w przedsiębior­
stwach i zakładach związków samo­
rządów, poświęcone było ostatnie po­
siedzenie Zarządu Poznańskiego Okrę­
gu Zw. Zaw. Prac. Samorz. Teryt. i In- 
stytucyj Użyteczności Publ. R. P. W 
posiedzeniu wzięli udział również przed­
stawiciele Zarządu Głównego z War­
szawy w osobach pp. Ryfki — wice­
przewodniczącego, Walaszczyka — se­
kretarza generalnego i Gołębiowskiego 
— skarbnika. Obrady konferencji pro- 

Hoppel i Pietrucha. Dzięki wytężonej 
pracy 120 robotników budowlanych 
doprowadzono odbudowę tak dalece, że 
w dniu wczorajszym ostatecznie zakoń­
czono prace murarskie i ciesielskie.

Uroczystość, jaka z tej racji odbyła 
się na terenie Międzynarodowych Tar­
gów Poznańskich, zgromadziła, oprócz 
robotników zatrudnionych przy odbu­
dowie, przedstawicieli władz miejskich 
Izby Rzemieślniczej i Targów Poznań­
skich* w osobach pp.: prezydenta mgr 

siedli m. in. sekr. MK PPR p. Ładosz 
i prof, dr Kurkiewicz. Wyczerpujące 
sprawozdanie z prac Zarządu złożyła p. 
Piwowarczykówna. Następnie wybrano 
dużą większością głosów nowy zarząd 
na czele którego stanął p. Jerzy Racz­
kowski, oraz pp. Molski, Stolpe, Hoehle, 
Hołdowski, Mildner, Miłkówna, Jarzę 
bowski i inni.

W wolnych głosach wyrażono spec­
jalne podziękowanie p. Piwowarczy- 
kównie za nadzwyczaj ofiarną pracę w 
organizacji, (jml)

i wolnorynkowa w wysokości 
3 800 zł (na składzie) jest już w prak­
tyce nie do zrealizowania, ponieważ 
na rynku znajduje się znaczna ilość 
węgla deputatowego, sprzedawanego 
po niższej cenie. Deputaty węglowe 
będą zapewne w roku bieżącym znie­
sione za odpowiednim wynagrodzeniem 
dla sytuacji na rynku opałowym, po­
nieważ na deputaty szło ok. 5 milio­
nów ton rocznie, czyli połowę ogólnej 
ilości węgla opałowego.

SU
dla świaia pracy

Do Gdyni przybył statek „Narocz", 
który prócz aparatów roentgenow- 
skich, lekarstw, silników itp. przy­
wiózł 61 skrzyń zegarków. Zegarki 
te będą rozprowadzone przez Związ­
ki Zawodowe wśród świata pracy, (j)

ffofjiicgr 
otrzymają lepszą zapłatę 

za buraki cukrowe
Na rok bieżący podwyższono plan­

tatorom zapłatę za buraki cukrowe do 
3,4 kg, względnie 3,7 kg cukru za 
kwintal pod warunkiem przekroczenia 
minimalnej umownej ilości dostawy. 
Zwiększą się również przydziały na­
wozów sztucznych dla plantatorów. 
Wyniosą one 5—5,5 kwintala nawo­
zów sztucznych na 1 ha.

Zmieniono również system płacenia: 
plantatorzy, których należność nie 
przekracza 200 kg cukru, otrzymają 
całą należność w cukrze. Ci, którym 
należy się 200 do 500 kg cukru, otrzy­
mają w cukrze 200 kg plus 20% ogól­
nej należności, resztę zaś w gotówce. 
Wreszcie ci, których należność będzie 
wynosiła ponad 500 kg cukru, otrzy­
mają w naturze 250 kg plus 15% ogól­
nej należności, a pozostałość w gotów­
ce. — Dostawcy buraków są upraw­
nieni do odbioru wysłodków w czasie 
trwania kampanii w ilości 45 kg za 
100 kg buraków.

Centralny Zarząd Przemysłu Cukrow­
niczego zamierza w tym roku powięk­
szyć obszar plantacji do 240 tys. ha 
(w zeszłym roku 210 tys. ha). Na 
okręg poznański przypada 47 tys. ha).

(b)

wadził p. M. Dubisz — przewodniczą­
cy Zarządu Okręgu Pozn., który złożył 
sprawozdanie z przebiegu ostatniego 
posiedzenia Zarządu Głównego, jakie 
odbyło się ostatnio w Warszawie z u- 
działem sekretarzy wszystkich okręgów 
Związku.

Po załatwieniu szeregu spraw natu­
ry administracyjnej, wygłosił p. Wa- 
laszczyk referat na temat zagadnień 
organizacyjnych i zawodowych zawia­
damiając m. in. obecnych o powzięciu 
przez Zarząd Główny kroków celem 
poprawy bytu pracowników Samorządu 
Terytorialnego, ze specjalnym uwzglę­
dnieniem terenu województwa poznań­
skiego.

Sroki, Fr. Kowalewskiego — przew. 
MRN, mgr Rosochowicza i Stefańskiego 
— dyrektorów M.T.P., inż. Kirkina, pre­
zesa Muszyńskiego z Izby Rzemieślni­
czej i mgr Wiesiołowskiego.

Wstępne przemówienie wygłosił pre­
zes Muszyński, który ,m. in. naświetlił 
trudności na jakie napotykano przy od­
budowie hali. Na zakończenie prezes 
wręczył dyplomy uźnania pracownikom 
firmy budowlanej pp.: Leonowi Szuber­
towi, Antoniemu Genslerowi i Walen­
temu Borowczykowi. Prezydent 'mgr 
Sroka podkreślił w przemówieniu zna­
czenie inicjatywy rzemiosła, która po­
mogła do częściowego rozwiązania pro­
blemu krytych stoisk.

Ponadto przemawiali pp.: Kowalew­
ski, Wiesiołowski i Zakrzewski — se­
nior rzemiosła wielkopolskiego. W i- 
mieniu pracowników zabrał głos p. Szu­
bert, który podz;ękował przedstawicie­
lom władz za uznanie wysiłku, jaki 
wszyscy pracownicy włożyli w odbu­
dowę pawilonu. (H)

„CZYTELNIK66
ze słowem i pieśnią

wśród młodzieży
Organizowane od pewnego czasu przez 

Wydział Kulturalno-Oświatowy „Czytel­
nika" wieczory „Słowa i Pieśni" cieszą 
się wzrastającą popularnością. Odbyło 
się już kilka takich wieczorów w Pozna­
niu oraz na prowincji. Ostatnio „Czytel­
nik" nawiązał kontakt również z mło­
dzieżą. Lidany wieczór słowno-muzyczny 
odbył się w przepełnionej auli (ponad 
500 osób) Gimnazjum Handlowego w Po­
znaniu. Na ciekawy program składały* 
się recytacje utworów Tuwima i Brze­
chwy w wykonaniu mgr. Edmunda Pa­
cholskiego, który ponadto prowadził 
konferansjerkę. Irena Wilczyńska odczy­
tała fragmenty z książki Gruszeckiej „W 
grodzie żaków".

W części muzycznej wystąpili soliści: 
Helena-Stroińska Doruchowa (sopran), 
Czesław Kamiński (baryton) przy akom­
paniamencie prof. K. Broniewskiego oraz 
chór męski „Arion" pod dyrekcją Wita­
lisa Dorożały. .Młodzi słuchacze serdecz-* 
nie oklaskiwali wykonawców.

W najbliższym czasie zespół arty­
styczny „Czytelnika" wystąpi z swoim 
programem także wśród młodzieży na 
prowincji.

Fladry 
hoiMąwylraże szczecińskie 

Pomyślne połowy ryb w lutym
Połowy ryb w rejonie ujścia Odry w 

miesiącu lutym podobnie jak iw stycz­
niu wypadły dobrze, przede wszystkim 
z powodu łagodnej, zimy; dopiero w 
dniu 19 lutego na Zalewie Szczecińskim 
nowstała skorupa lodowa, która unie­
możliwiła rybakom przeprowadzanie 
połowów nawet na kutrach. Natomiast 
połowy morskie trwały w zasadzie cały 
miesiąc, nie dały one co prawda bar­
dzo wielkich wyników, ponieważ na 
Bałtyku panowały silne sztormy.

Łącznie rybacy zalewowi i morscy 
okręgu MUR Szczecin złowili około 133 
ton ryb. W porównaniu z normalnymi 
połowami w tym okresie jest to cyfra 
wysoka.

Najwięcej ryb dały połowy zalewo­
we. Ogółem połowy te dały 98 ton ryb’, 
przy czym ilość sandaczy się zmniejsza, 
natomiast głównie rybacy łowią płoć 
i leszcze.

Na morzu złowiono 35 ton ryb. Tutaj 
głównym gatunkiem poławianym przez 
rybaków jest dorsz. Ciekawym zjawi­
skiem tegorocznym jest prawie że zu­
pełny brak fląder (płastug). Flądry po 
prostu „bojkotują" wybrzeże szczeciń­
skie. Pomimo licznych prób rybacy nie 
natrafili jeszcze na większe ławice tych 
ryb.

Z bliska
i z daleka

Papież omal nie zatruł się gazem
3 bm. Watykan przeżywał poważ­

ny niepokój. Papież w czasie co­
dziennej kąpieli nie zauważył, że ku­
rek gazowy nie iest zakręcony. Pius 
XII poczuł się słabo, ale miał jeszcze 
dość sił,* by przywołać służbę, 
karz osobisty stwierdził, że stan 
pieża nie budzi obaw, (j

Le- 
Pa-

dla
Zamiast miecza — książka

Ustanowiono nową banderę 
włoskiej marynarki handlowej. Lew 
św. Marka w herbie Wenecji trzyma 
obecnie zamiast miecza książkę, (j)

Maszyny rolnicze na raty
Centrala Handlowa Przemysłu Me­

talowego rozpoczęła sprzedaż pa ra­
ty 70 tysięcy marszyn rolniczych. Są 
to kieraty, młockarnie, sieczkarnie, 
wialnie, parniki, wozy itd. Cena naj­
wyższa wynosi 50 tysięcy złotych, 
średnia cena maszyny 25 tysięcy zł. 
Należność rozkłada się na 9 rat, przy 
kupnie jednak obowiązuje wpłata 
30% ceny maszyny. (j>
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DR WITOLD JAKÓBCZYK

W POZNANIU PRZED 100 LATY
7 duszona w zarodku ruchawka 1846 

roku pociągnęła za 6obą więzie­
nie w Moabicie większości szlachec­
kich i mieszczańskich przywódców ru­
chu oraz garści chłopów. Ponieważ wol­
no im było się porozumiewać, przeto 
zaczęto formalne szkolenie narodowe 
i społeczne owych chłopskich współ­
więźniów. Zapewne beż jeden z głów 
nych „plebejuszy", tj. członków tajne­
go związku, Józef Essmann był zręcz­
nym a zaufanym instruktorem. Zżycie 
się owych Moabitczyków i wspólne dy­
skusje urabiały przyszłych działaczy. 
(Po zakończeniu wielkiego procesu ber- 
Sińskiego w grudniu 1847 r. wróciło 
(uwolnionych kilkudziesięciu. Między 
Snnymi: Guttry, Białoskórski Garczyń- 
ski, Brudzewski, Palacze, Berwiński, 
Krauthofer i Stefański. Spowodowali 
.oni ferment w uśpionym społeczeństwie.

Już 2 marca doszła do Poznania wieść 
o rewolucji w Paryżu. Krążą pogłoski 
,o wojnie, o przyjściu Francuzów, o po­
wstaniu. Około 10 marca pojawiły się 
rw Poznaniu i na prowincji odezwy 
i wiersze drukowane lub przepisywane. 
Krążył np. wiersz pt.

JJolskia zapasły
Ale dawno czas już było 
Otrząść z Polski brudy stare 
Im się o tym ani śniło 
Już przebrali miarę 
Już będziecie teraz znali 
Co to polskie są zapusty 
Do Berlina drapieżników 
A my bracia — dalej!

Lud rozczytywał się w Słowach bożych 
do ludu polskiego napisanych przez 
Heltmana z wielkim talentem propa­
gandzisty. Mieszczanie pleszewscy pla­
nowali zamach na załogę pruską. Niem­
cy coś czuli i zaczęli wszędzie wzmac­
niać garnizony. Zapewne już 18 doszła 
do Poznania wieść o wrzeniu w Berli­
nie, o ucieczce Metternicha i demon­
stracjach krakowskich. W niedzielę 19 
nie przybyła zwykła poczta z Berlina.

Ale już w poniedziałek rano przy­
szła wieść o ogłoszeniu przez króla pru­
skiego patentów o zniesieniu cenzury 
i zapowiedzi konstytucji. Równocześnie 
poruszyła wszystkich wieść, że mimo 
tych deklaracyj królewskich 
czycy wszczęli walki uliczne.

siwego trybuna ludowego, założyciela 
Związku plebejuszów.

Wybrano więc: przede wszystkim lu­
dzi znanych w ruchu w 1846 r. Stefań­
skiego, Jarochowskiego, Berwińskiego, 
KrauDhofera, Jana Palacza — chłopa 
z Górczyna — Pawła Andrzejewskiego 
— ślusarza, dziejopisa Moraczewskiego, 
trzech księży: Janiszewskiego, Prusino­
wskiego i Fromholza oraz dwóch wy­
bitnych ziemian: konserwatystę Macie­
ja Mielżyńskiego i umiarkowanego li­
berała Gustawa Potworowskiego, obu 
przeciwników ruchu w 1846 r. Skład Ko­
mitetu był kompromisowy, koaLcyjny, 
a więc niejednolity. Przeważała inteli­
gencja, konsekwentnych rewolucjoni­
stów ryzykantów nie było między nimi. 
Ponieważ ogólne nastawienie inteligen­
cji opierało się na wierze w zrewolu­
cjonizowane Niemcy, przeto od począt­
ku kierownictwo polityki ruchu wzięli 
w ręce umiarkowani, podobnie jak w 
1830 r.

Komitet zebrał się po raz pierwszy 
około godziny 14 w tzw. pałacu Miel- 
żyńskich (przy al. Marcinkowskiego, 
na wprost ul. Podgórnej). Właśnie przy­
szła poczta z Berlina i doniosła, że 
król wycofał wojsko i rewolucja trium­
fowała. Wieść ta błyskawicznie roznio­
sła się po mieście. Podniecone mie­
szczaństwo polsko-niemiecko-żydowskie 
wiwatowało wszędzie na cześć rewo­
lucji, zjednoczenia Niemiec i przyszłej 
Rzeczypospolitej Polskiej. Nad głowami 
tłumów załopotały sztandary, sypały się 
mowy, wiwaty, kokardy. Nigdy jeszcze 
od czasów wkroczenia Dąbrowskiego 
w 1805 r. nie widział Poznań takiego 
entuzjazmu.

reagowały energicznie, nie mając roz­
kazów z Berlina. Po południu zebrał s-ę 
na wspólną naradę Magistrat z Radą 
Miejską. Postanowiono utworzyć mie­
szaną narodowościowo straż bezpie­
czeństwa, która utrzymywać ma porzą­
dek i zapobiec interwencji wojska. Nie 
zanosiło się na barykady, lecz obawia­
no się zwykłych rozbojów. Część libe­
ralnych mieszczan niemieckich poparła 
szczerze ruch polski i powołała nawet 
swój komitet, który gorąco manifesto 
wał 9wą życzliwość, inni zachowali się 
neutralnie, ale nie drażniąco, bojąc się 
zapewne walk ulicznych, najścia kosy­
nierów i ewentualnego bombardowania 
miasta.

berlin-

Wieści te rozeszły się niezwykle 
szybko po mieście, bo właśnie w ów 
dzień targowy zjazd był liczniejszy niż 
zwykle. Nie tylko chłopi z prowincji, 
ale' i szlachta spragniona nowin, zje­
chała masowo. Zaalarmowany gar­
nizon pruski ustawił się na ówczesnym 
Placu Teatralnym (dziś pl. Wolność.) 
i pl. Działowym. Zwiększyło to zbiego­
wisko ciekawych mieszczuchów, zwła­
szcza młodzieży. Wśród tłumów kręcili 
się z nowinami, ulotkami i kokardami 
— Stefański i Krauthofer. Zapewne ga­
dali o rychłej wojnie całej Europy z 
Rosją.

W południe otwarto Bazar poznański 
i wysypało się zeń sporo przyjezdnych. 
Powiększyli oni tłum i wnet sformował 
się pochód ku Staremu 
śpiewem: Jeszcze Polska 
Tak dawno nie słyszano 
cach Poznania. Atmosfera 
coraz gorętsza.

Na widok manifestantów wojsko za­
mierzało strzelać, ale udało się przeko­
nać dowódcę, że to nie napaść, a tylko 
deputacja do Naczelnego Prezesa, Beur- 
manna. Deputacja ta prosiła o pozwo­
lenie wyboru delegacji do Berlina z 
adresem do króla. Całkiem więc grze­
cznie zaczęła się sprawa. Nawyk przy­
wódców do legalnej opozycji na sej­
mach prowincjonalnych narzucił i teraz 
podobną drogę. Nie przygotowano ża­
dnego zamachu stanu, nie było barykad 
ani walki z wojskiem, bo nie było je­
szcze rewolucyjnego proletariatu. My­
ślano, że z Berlina przyjdą rozkazy do 
wspólnej walki zrewolucjonizowanych 
Niemiec i Polski z caratem. Nieco wy­
straszony Beurmann pozwolił na wybór 
delegacji do Berlina i na noszenie bia- 
łoczerwonych kokard. Wydał zarządze­
nie, by policja nie tłumiła manifestacji. 
A właśnie wojsko zaczęło na Słarym 
Rynku zdzierać kokardy i rozpraszać 
manifestantów. Osobista interwencja 
Beurmanna z Brodowskim u gen. Co- 
Iomba zapobiegła ingerencji wojska z 
bronią w ręku.

Lud dowiedział się zapewne od S e- 
fańskiego o wyniku rozmowy z Naczel­
nym Prezesem. Berwiński z Krotow- 
skirn skrzyknęli zgromadzenie do Ba­
zaru j wygłosili entuzjastyczne mowy 
o rewolucji w Berlinie, o braterstwie 
z demokratycznymi Niemcami i o wspól­
nej walce demokratycznej Europy z ca­
ratem o wolną Polskę.

Rynkowi ze 
nie zginęła, 

tego na 
stawała

uli- 
się

Jloimiiat Herodowy
Wreszcie Stefański po uprzednich 

rozmowach z przywódcami odczytał 
projekt listy nazwisk członków Komi­
tetu Narodowego, który obejmie kiero­
wnictwo ruchu. Tłum przyjął listę przez 
aklamację, bo znał ludzi, a przede 
wszystkim wnioskodawcę, Stefańskiego,

^Z&CZlti

Tymczasem Komitet wystylizował

„Szturm" ua Ąazm
W nocy z 20 na 21 marca panował' 

spokój w mieście, nikomu nie przyszło 
na myśl wystąpienie przeciw „władzy". 
Wojsko zresztą biwakowało na placach, 
a gęste patrole krążyły po ulicach i na 
przedmieściach. Po południu kompania 
pruska „szturmem" wzięła próżny Ba­
zar, zabiwszy jednego bezbronnego 
chłopaka. Inny oddział próbował — 
zresztą niezbyt energicznie — skłonić 
Komitet Narodowy do rozejścia się. Ale 
ten, mając pozwolenie władz cywilnych 
oparł się i wytrwał. Ale nie omieszkał 
wytargować oficjalną zgodę gen. Co- 
lomba.

Komitet obradował bez przerwy, 
zmieniając komplet urzędujący na krót­
kie wypoczynki. Wysyłał instrukcje, 
odbierał liczne meldunki z prow ncji, 
naradzał się, dyskutował. Od rana 22 
tłum gromadził się znów, głównie 
przed gmachem Ziemstwa Kredytowego 
(naprzeciw Głównej Poczty), spodziewa­
jąc się przybycia uwolnionych z Moa- 
bitu spiskowców z 1846 r. Występowa.'! 
przygodni mówcy — płynął potok gór­
nolotnych frazesów o braterstwie ludów 

i' , - . i. Stefeń
ski, skorzystawszy z nadanej wolności 
prasy i zniesienia cenzury, założył na­
tychmiast organ Korni ietiu Narodowego 
„Gazetę Polską". W artykule wstęp­
nym w numerze pierwszym z 22 marca 
pisano pl.

znak powszechnego odkupienia po całej 
niemal Europie sprawiedliwość reprezento­
wana przez lud, zdobywa sobie władzę i 
pokój światu rewolucją okupywa, wznosi 
ołtarze triumfu po ulicach Paryża, Berlina, 
Wiednia; po kilkodniowej walce barykado­
wej dzieło zmartwychstania zostało doko­
nanym...

Przyszłość Polski jest już rozstrzygnięta, 
ustalenie się^ Rzeczypospolitej we Francji, 
opierającej się na panowaniu ludu — wy- 
rzekło zasady sprawiedliwości i człowie­
czeństwa, to jest iż wszyscy ludzie są so- 
,bie równi — a zatem i wszyscy muszą być 
wolnymi... Rzeczypospolita owładnie pewno 
Europę jako najdoskonalsza forma wolno­
ści...

Dzisiaj odmienił się duch ludów, wszy­
stko powraca do naturalnego porządku, ludy 
dążą do zjednocz—lia się w swych narodo­
wościach po Niemczech i Włoszech... a za­
tem i Polska musi z moralnych i odwiecz­
nych praw tak ducha ludzkiego jako i dzi­
siejszej cywilizacji odzyskać swą samoist- 
ność i samodzielność... Gotujemy się w du­
chu i w wierze w przyszłość, bo przyszłość 
bliska, uzbrójmy się w potężną miłość na­
rodowości i ludzkości... przy miłości i sil­
nym przekonaniu uzyskamy i Ojczyznę i 
prawo należenia do ucywilizowanej Euro­
py"...

Artykuł 
ilustracją 
generacji, 
szał się 
wość,

ten jest najwymowniejszą 
rozumowania i wiary łwej 
w której koncepcjach nue- 

mesjanizm, postęp, narodo- 
braterstwo ludów, równość, 

wolność, miłość Ojczyzny i — tytuły 
hrabiowskie od zaborców i nierozwią­
zany problem robotników rolnych. I na­
de wszystko łatwowierność w polityce. 
I widzenie tego czego się pragnie, a 

zga-

we, jakich na miejscach publicznych dawno 
już nie słyszano: jednym słowem dzień 22 
marca był dla Poznania prawdziwym świę­
tem narodowym i wspominany on będzie 
w potomności z takim uszanowaniem, z ta­
kim uniesieniem, z jakim dzień 3 maja w 
historii polskiej jest zapisany..."

Wojsko wycofało się na cytadelę, ob­
sadziwszy niektóre ważniejsze bud.nki 
w mieście. Gdy delegacja pertrakto­
wała z królem j rządem w Berlinie, puł­
kownik Brandt odbierał od ministra 
wojny gen. Rohra rozkazy dla gen. Co- 
lomba — Jstłumienie ruchawkii Rady- 
kali komitetowi tymczasem głosili w 
Poznan.u taki program społeczny: 
„...w Polsce dzisiejszej nie masz szla­
chty i chłopów — ale są tylko Polacy
— obywatele... Dziś... nie wystarczają 
już rewolucje czysto polityczne, so­
cjalnie musi być świat zmieniony, to 
jest nowe fundamenta społecznego ży­
cia założyć trzeba — nowe pojęcia o 
prawach obywatelskich, o godności 
człowieka i prawdziwym celu stowarzy­
szenia... I w naszej przyszłej Polsce 
dziać się tak będzie: szczęście ogólne
— podniesienie najniższych klas ludu... 
równe pod względem materialnym jak 
moralnym — to jest zadaniem naszej 
młodej Polski i tylko w dążeniu do te­
go celu chcemy oglądać wielkość 
i świetność naszej Ojczyzny!"

Odczyty i dyskusje
nie dostrzeganie tego, co jest, nie 
dza się z pragnieniami.

wcale n:e rewolucyjną, a całkiem grze- ; zwycięstwie .de: narodowości, 
czną odezwę, w której zastrzegał się - - 
przed wcielaniem Poznańskiego do pro 
jektowąnych zjednoczonych Niemiec. 
Zapowiadał, że użyje „wszelkich środ­
ków dla odzyskania niepodległości na­
szej Ojczyzny"... Chodziło zapewne o 
to, aby wobec nieoczekiwanej i nie­
przygotowanej sytuacji nie sprowoko­
wać wojska pruskiego i przeczekać, aż 
w Berlinie wyjaśni się sytuacja.

Na razie należało poruszyć prowincję 
i pouczyć ją, aby zachowała się podob­
nie: tzn. nie prowokowała Prusaków 
i zadowoliła kokardami i kómiitetami. 
Wnet zaturkotały bryki i pełnomoc­
nicy z ilustracjami i odezwami ruszyli 
na prowincję. Władze pruskie chw lo- j 
wo oszołomione i zdezorientowane, nie i wolność, równość i braterstwo. Na ten

i

33
Tłumiony przez lata entuzjazm 

siał się wyszumieć. Pochody, śp-ewy, 
nabożeństwa, potok) bombastycznej wy­
mowy. Komitet przeniósł się do Patusza 
poznańskiego, dziękował Radzie Miej­
skiej, przyjmował Moabitczyków wie 
czorem 22. Przybycie ich i triumfalny 
pochód rozpętało podniecenie do 
wyższego stopnia.

mu-

naj-

polska

,,Wśród kilkunastu dni wielkie wypadki 
zaszły w Europie. Rewolucja w paru dniach 
dokonaną została w Paryżu, despotyzm ru­
nął, gwałt i podstęp zastąpiła miłość i spra­
wiedliwość — wolność i braterstwo wzrosło 
wśród barykad... lud zwyciężył i obrał so- 

o* ibie za prawo swej władności i panowania

„Qaz&ta Polska" 
notowana

„Trudno jest opisać entuzjam ludu, który 
w niezliczonej masie był świadkiem tego 
triumfu myśli narodowej. Czuł on, że zna­
czenie wydarzenia tego było wielkie. Ko­
mitet Rządowy, reprezent. myśl Ojczyzny i 
wolności, wyszedł oto z domu prywatnego... 
i Wszedł w mury publiczne... Po wszystkich 
miejscach wiewały z okien wywieszone 
czerwone z białym chorągwie, przebiegały 
ulicę Polki młode z wieńcami i chorągwia­
mi w rękach, rozlegały się pieśni narodo-

S TUAJł Tz" Słowackiego
w Teatrze Nowym /napisał' Jerzy Koller

Nie zostawiłem tutaj żadnego dziedzica, 
Ani dla mojej lutni, ani dla imienia — 
Imię moje tak przeszło jako błyskawica, 
I będzie jak dźwięk pusty trwać przez 

pokolenia.
(„Testament mój")

Zbyt pesymistycznie widział tutaj po­
eta pogrobową przyszłość swojej „lutni 
i imienia", ale niewątpliwie ani pierw­
sza ani drugie nie jest otoczone do dziś 
aureolą takiego blasku, jakaby się im 
bezsprzecznie należała.

W j-. 1949 cała Polska święcić będzie 
setną rocznicę zgonu autora „Króła 
Ducha". Już dziś słyszymy głosy, na- 

'wołujące do godnego uczczenia tego 
święta. Jeżeli obowiązek taki ciąży na 
całym narodzie a na literaturze i sztuce 
polskiej w pierwszej linii, to teatr mu­
si go uważać za moralny nakaz i punkt 
honoru.

Na taki fenomen, jakim jest w na­
szej literaturze dramatycznej dz!eło 
Słowackiego jako całość — piśmien­
nictwo polskie czekało od Kochanow­
skiego „Odprawy posłów greckich" 
trzy wieki, bo arcydzieło humanistycz­
nego poety było wielką, ale długo od­
osobnioną erupcją geniuszu, wszystko 
co potem przyszło, te wszystkie „Bar­
bary Radziwiłłówny", „Fircyki" i „Po­
wroty posłów" to były bardzo cenne 
i szanowane zapowiedzi polskiego te­
atru, ale jeszcze bardzo połowiczne 
spełnienie tego postulatu. Nawet „Dzia­
dy" Mickiewicza były więcej poezją 
niż teatrem, a na scenę, dla której nie 
były pisane, wkroczyły bardzo późno, 
kiedy Słowacki był już na niej od daw­
na zadomowiony.

Wielkości Słowackiego od śmierci 
poety nie kwestionował nikt, a jeżeli 
dwutomowa monografia Józefa Tretiaka 
wywołała po swym ukazaniu się i o- 
znaczeniu nagrodą Akademii Umiejęt­
ności burzę, to w tych błyskawicach i 
gromach więcej było zapału i dobrych 
chęci, aniżeli rzeczywistego zrozumie­
nia i samego poety i jego krytyka. 
Pierwszy monografista Słowackiego, 
Antoni Małecki, wyrażał się o swym 
następcy z najwyższym uznaniem, 
a jego egzemplarz dędykowany mu 
przez autora, posiada glossy własno­
ręczne (w zbiorach Ossolineum) sędzi­
wego uczonego, pełne aprobaty i szcze­
rych pochwał. Okres mistyczny w tej

dopiero monografii J. Tretiaka doczekał 
się pełnej analizy i zrozumienia ze stro­
ny naszej wiedzy o literaturze.

Wystawienie „Lilii Wenedy" na inau­
gurację wznowienia po wojnie i okupa­
cji, działalności Teatru Polskiego w 
Warszawie, wywołało bardzo obszerne 
i szczegółowe oceny, ale wyboru dzie­
ła — o ile mi wiadomo — nie kwestio­
nował nikt. Teatry polskie winny już 
dziś pomyśleć i przygotować się do ob­
chodu jubileuszowego. Zeszłoroczny 
konkurs szekszpirowski Ministerstwa 
Kultury i Sztuki dowiódł jak taka inic­
jatywa może być skuteczna i jak wiele 
zdziałać potrafi. Tutaj sprawa jest dużo 
trudniejsza. Słowacki jest do dziś dnia 
naszą narodową wielkością, której sła­
wa i popularność nie sięga poza gra­
nice, co najwyżej Słowiańszczyzny. 
Spośród naszych pobratymców najwięcej 
dla kultu autora „Balladyny" zdziałali 
Czesi, po nich dopiero idą Rosjanie i 
pozostałe narody słowiańskie. Nie mo­
żemy się łudzić: cokolwiek uczynimy w 
roku jubileuszowym, nie zdoła to prze­
mienić Słowackiego w pisarza świato­
wej sławy. Już sam język polski zasad­
niczo, a przecudny, wyrafinowanie 
skomplikowany i trudny język Słowac­
kiego w szczególności — wznosi dość 
twardą zaporę pomiędzy jego poezją, 
a obcymi. Poza tym tematyka najwięk­
szej części, poza nielicznymi wyjątka­
mi („Mazepa", „Beatrix Cenci") wyma­
ga takiej znajomości historii, niekiedy 
folkloru i ducha narodu polskiego, że 
to zamknie Słowackiemu drogę do tych 
międzynarodowych laurów, jakie przy­
padły w udziale bardzo wielu spośród, 
nieskończenie od niego niższych pisa­
rzy francuskich, czy angielskich.

Słowacki jest i pozostanie naszym 
rdzennie narodowym poeją skupiają­
cym w swym dziele niby w soczewce 
całą naszą poezję i kulturę i psychikę 
z jej specyficznymi zaletami i wadami. 
Ale jubileusz ten powinien stać się 
utrwaleniem pozycji poety, zarówno na

naszej scenie jak u innych narodów 
słowiańskich. Na drodze do tego celu 
spiętrzą się trudności i przeszkody, ale 
nie takie, których dobra wola i rzetelny 
wysiłek zbiorowości nie potrafiłyby po­
konać i zwycięsko przełamać.

Teatr Nowy w Poznaniu zdobywa się 
w tym kierunku na pierwszy krok. Jest 
nim „MARIA STUART".

Drugie z kolei (pierwszym był „Min- 
dowe") dzieło dramatyczne młodziutkie­
go, zaledwie dwudziesto-jeden-letniego 
poety nie należy do pozycji takich jak 
„Balladyna", „Lilia Weneda" czy „Fan- 
tazy", dzieł najpełniejszego, skończo­
nego już rozwoju geniuszu Słowackie­
go. Mniej od nich popularna, rzadziej 
na ogół grywana, jest ta młodzieńcza 
tragedia jednym z najciekawszych u- 
tworów Słowackiego, mamy w niej bo­
wiem już nie tylko zapowiedzi, ale i 
częściowe spełnienie tego, czym autor 
„Króla Ducha" stanie się w przyszłości.

Ponadto w tej tragedii, jak może w 
żadnym poprzednim utworze poetyckim 
w ogóle, a scenicznym niewątpliwie, 
Słowacki po raz pierwszy wypowiedział 
ustami swoich figur własne uczucia. 
Młodzieńcze uczucia miłości i przyjaź­
ni, gorące przywiązanie do matki zna­
lazły tutaj swój wyraz i kiedy wsłucha­
my się w słowa Pazia, Rizzia czy Nic­
ka, uchwycimy w nich nutę osobistą, 
bardzo daleką od tych kostiumów hi­
storycznych, od całej typowej frazeo 
logii romantyzmu, nabrzmiałą żywą 
krwią serca, przeżytym cierpieniem ( 
rozwianymi złudzeniami.

"Wystawienie „Marii Stuart" to pierw­
sza próba, konfrontacja możliwości Te­
atru Nowego z tymi postulatami, wobec 
jakich staną wszystkie sceny w przy­
szłym, jubileuszowym roku. Od wyni­
ków tej konfrontacji zależeć będą dal­
sze zamierzenia Teatru Nowego, do jak 
najgodniejszego uczczenia setnej rocz­
nicy zgonu Słowackiego.

JERZY KOLLER

Marksistowskie podstawy 
myślenia 

ekonomicznego
Teorie Marksa stanowią bazę socja­

listycznej doktryny ekonomicznej; zna­
jomość ich jest niezbędna dla każdego, 
kto pragnie zrozumieć sens dokonują­
cych się w świecie przemian, dla każ­
dego, kto pragnie wytłumaczenia tych 
wszystkich zjawisk, które towarzyszą 
rozpadowi starego świata kapitalistycz­
nego. Nic więc dziwnego, że odczyt dr. 
Szałagana na wskazany w tytule te­
mat zgromadził w Towarzystwie Współ­
pracy Kulturalnej większą niż zazwy­
czaj liczbę słuchaczy.

W pierwsze’ części wykładu prele* 
gent w sposób jasny i precyzyjny roz­
winął teorię nadwartości jako źódła 
zysku kapitalistycznego. Przypomnijmy 
ia nokrótce1 Siła robocza jest towarem 
specjalnego rodzaju, który w trakcie 
swego zużywania się przez pracę wy­
twarza nowe dobra Ponieważ wartość 
ifych dóbr przekracza wartość płacy ro­
botnika, pokrywającej koszt odtworze­
nia siły roboczej (a więc utrzymani® 
robotnika i jego rodziny.) powstaje 
wartość dodatkowa - niezapłacona. — 
Im więcej godzin pracuie robotnik i im 
więcej robotników zatrudnia kapitali­
sta, tym większą gromadzi on wartość 
dodatkową.

W ten sposób dochodzimy do prawa 
akumulacji kanitałów, któremu poświę­
cił prelegent drugą część odczytu. Ka­
pitalista zużywa na swe potrzeby oso­
biste i rodzinne tylko nieznaczną część 
uzyskanej nadwartości. Reszta powięk­
sza sumę posiadanych przez niego ka­
pitałów. Z akumulacją łączy się kon­
centracja kapitału, a na skutek walki 
konkurencyjnej miedzy poszczególnymi 
kapitalistami ich centralizacja w rę­
kach jednostek (koncerny, trusty, kar­
tele).

W walce konkurencyjnej rozstrzyga 
taniość produktów; kapitaliści więc 
starają się obniżyć koszty produkcji 
przez ciągłe rewolucjonizowanie metod 
wytwarzania i organizacji pracy (sy­
stem taśmowy itp.). Wprowadzanie co­
raz to lepszych maszvn i coraz to do­
kładniejszych sposobów wyzyskania 
siłv roboczej prowadzi do bezrobocia, 
do tworzenia się na rynku rezerw po­
zbawionego pracy proletariatu. Prowa­
dzi do zubożenia całej klasy robotni­
czej.

Z tej beznadziejnej sytuacji Marks 
widział jedno tylko wyjście, mianowi­
cie krwawą rewolucję proletariacką. 
Dziś na przykładzie demokracyj ludo­
wych widzimy, że są jeszcze inne, 
mniej bolesne drogi

Prawa ekonomiczne — jak słusznie 
stwierdził prelegent — poza kilkoma 
najogólniejszymi prawidłami mają 
wartość względną; obowiązują tylko w 
danym systemie gospodarczym. W de­
mokracji ludowej są one inne, niż w 
systemie kapitalistycznym. Zbyt małą 
jednak jeszcze sumą doświadczeń roz­
porządzamy, bv móc zbudować nową, 
odpowiednią dla naszych warunków 
teorię ekonomii.

Dyskusja nad referatem miała prze­
bieg akademicki choć w pewnym mo­
mencie prof Rzóska próbował szukać 
nawiązania do naszej obecnej rzeczy­
wistości gospodarcze;.

J. B.

W „Bibliotece Romansów i Powieści"
** ''

i Cena jednego »om’ku zt 50,—; w prenum. zleconej zł 80,— mieś, (za 
I. dwa tomiki). Prenumeratę przyjmuję wszystkie urzędy pocztowe. w3b-3



ŚRODA"
Wojewoda Stefan Brzeziński na in

spekcji. W dniu 4 marcai br wojewoda, 
poznański Stefan Brzeziński w asyście 
naczelnika wydziału mgr B. Szczepań­
skiego odbył inspekcję w tut. Staro­
stwie.- Wojewoda zainteresował się 
wszystkimi referatami oraz pracę w 
powiecie. Po inspekcji Wojewoda zwie-| 
oził miasto Środę, a w szczególności i 
cukrownię, tkalnię, przedsiębiorstwo! 
maszyn rolniczych inż. Pierzchały oraz 
fabrykę konfekcyjną, (fk)

Łękno, p. Zaniemyśl. W dniu 1. III. 
1948 roku został zakończony 8-miesię- 
c.zny kurs żeński w tut. Uniwersytecie] 
Ludowym. Na kursie tym wykładano 
wszelkie dziedziny praktyczne z życia 
rolniczego, tak samo z życia kultural­
nego. Słuchaczek było 34. Na zakończę-1 
nie kursu odbyło się pożegnanie 
połączone z wieczorkiem, na który zło­
żyły się deklamacje, bajki oraz mono­
logi.

Ostatnio odbyły się kursy rolnicze 
dla rolników całego powiatu, które zo­
stały uruchomione w rozmaitych punk­
tach naszego powiatu. Rolnicy chemie 
korzystali z całodziennych wykładów, 
które poruszały wszelkie dziedziny jak 
hodowlę zwierząt, uprawę roli, ogrod­
nictwo, organizację spółdzie:ni oraz 
dział kobiecy i inne. Kursy te zostały 
zorganizowane przez Związek Samopo­
mocy Chłopskiej, (fk)

Kronika ostrowska
! Adres redakcji i administracji: Ostrów, 
ul. Kościelna, tel. 753.

Repertuar kin: kino Piast — „Baryleczka", 
' ino Słońce: Konwój.

Dyżury lekarzy: 7 bm. dr Sztuba FI., ul. 
i Wolności 28, tel. 522; 8 bm. dr Makowiec 
Tal. ul. Starokaliska 1 tel. 848.

Ceny na ocet i cukier
Poniżej podajemy ceny obowiązujące na 

terenie powiatu ostrowskiego na ocet i cu­
kier: cena octu spirytusowego 6°/o w de­
talu za 1 litr octu 6°/« w butelce zł 75,— 
w butelkach ‘/a-litrowych zł 80,—. Dolicza­
nie kosztów butelki jest niedopuszczalne. 
Dozwolone jest jedynie pobieranie zwrot- 
Inej kaucji za butelkę, 1-litrową 15 zł, za 
[‘/s-litrową 10 zł. Maksymalna cena detali­
czna’ płacona przez konsumenta za cukier 
wynosi: kryształ zwyczajny 180,— kg, kry­
ształ rafinowany 200,— kg, puder 205,— kg, 
kostka prasowana w opakowaniu luzem 
210,— kostka prasowana w paczkach po 1 
i 2 kg 215,— kostka prasowana w porcjach 
po 3 sztuki zł 220,— kg, kostka piłowana 
I gat. 230— kostka piłowana I gat. w pacz­
kach po 1 kg 235,— kostka rąbana II gatu­
nek ftizem zł 220,—.

Skazani za odstępstwo
Sąd Okręgowy Skazał za odstępstwo 

od narodowości polskiej następujące 
osoby: Karola Szyszkę, zam. w Ostro­
wie na 11 mieś, więzienia, Dąbrowskie­

go Piotra, zam w Chojęcinie, pow. 
Kępno na 6 mieś, więzienia. Troskę Bar­
barę, zam. w Trębaczowie na 1 rok 
więzienia, Pawła i Krystynę Jokiel, 
zam. w Pępowie, pow. Gostyń na 1 rok 
więzienia, Wincentego i' Marię Byka, 
zam. w Ostrowie, pow. Gostyń po 1 ro­
ku więzienia, Alojzego Krubeia, zam. 
Buczek Wielki, pow Kępno na 1 rok 
więzienia oraz Rataj Gertrudę, zam. w 
Stefanowie, pow. Gostyń na 1 rok wię­
zienia. Skazanym zaliczono pobyt w a- 
reszcie tymczasowym lub obozach pra­
cy.

Konkurenci Monopolów Państwo­
wych skazani

Za handel tytoniem pochodzenia nie- 
monopolowego ukarani zostali przez 
Sąd Okręgowy w Ostrowie Michał Pa­
jąk, zam. w Wałbrzychu, Michał Kon- 
tryniewicz, zam. w Przybysławiu, pow. 
Jarocin, DrygowSki Kazimierz, zam. w 
Maleszycach, pow. Środa Śląska, Zofia 
Stendera, zam. w Zawadziu, pow. Zie­
lona Góra.

Józef Szulkalski, zam. w Kaliszkowi- 
cach, pow. Ostrów skazany został na 
5 miesięcy aresztu i 20 000 zł grzywny 
za pędzenie samogonu. Samogon i przy- 

I rządy do pędzenia skonfiskowano.

{Uroczysty obchód
70-lecia Cechu Fryzjerów

w Ostrowie
Cech Fryzjerów w Ostrowie powstał 

w roku 1878. W 10 rocznicę swe­
go istnienia urządził pierwszą wystawę 

Iprac włosowych. Szkoła fachowa przy 
| tym cechu istniała od roku 1886. W 
[roku 1920 powstaje w Ostrowie Poł. 
i Związek Cechóyy Fryzjerskich, który 
następnie przenosi się do Poznania 
i przekształca w Związek Cechów Pol­
skich, obejmujący swą działalnością 
całą Polskę.

W uroczystości jubileuszowej udział 
wzięli przedstawiciele władz, par;yj 
politycznych, prezes Pow. Ztv. Cechów 
p. Bartoszewski, dyr. Publicznej Śre­
dniej Szkoły- Zawodowej p. Koźbiał, ks. 
kanonik Dymarski oraz przedstawiciele 
bratnich cechów z okolicznych powia­
tów.

W czasie uroczystości wręczono dy 
plomy za długoletnią pracę zawodową 
oraz dyplomy uznania pp. Finkemu, Pa- 
stuszakowi, Perskiemu, Siudzie i Sójce.

Odczytaniem dużej ilości nadesła­
nych życzeń oraz wspólną fotografią 
zakończono miłą uroczystość jubileu­
szową.

ŚREM
Z życia gimnazjum. Centrala Złomu 

w Katowicach nadesłała na ręce Dy­
rekcji Państw. Liceum i Gimnazjum 
Dyplom Uznania za wybitny udział 
młodzieży w akcji zbiórki złomu. Taki 
sam dyplom otrzymała Męska Drużyna 
Harcerska im. Przemysława. Do dyplo­
mu dodano książkę dla biblioteki ucz­
niowskiej.

„Kółko Krajoznawcze" urządziło pod 
kierownictwem swej opiekunki p. mgr. 
Terleckiej pokaz tańców narodowych, 
ludowych i regionalnych w odpowied­
nich strojach. W programie był: ma­
zur, polka, oberek, kujawiak, krako­
wiak i wielkopolski taniec regionalny 
„Idź sobie". Słowo wstępne i obja­
śnienia do każdego tańca podawał prof. 
Horowski. Wieczór był specjalnie po­
święcony dla młodzieży szkolnej i za­
czął się „Pieśnią krajoznawczą".

Za współpracę młodzieży szkolnej w 
akcji Pomocy Zimowej dla swych pod­
opiecznych nadesłał pod adresem Dy­
rekcji podziękowanie i kilka książek 
Związek Uczestników Walki Zbrojnej 
o Wolność i Demokrację. jh.

Wykład o bitwie w Książu. Niedzielny 
wykład w auli gimnazjum o bitwie w 
Książu w roku 1848 mimo swej aktu­
alności nie wzbudził wśród obywatel­
stwa szerszego zainteresowania. Na 
wykładzie było zaledwie 30 osób

jh.

SZTANDARY
PARAMENTA KOŚCIELNE 

wykonu le najstarsza Fachowa Firma

K. KĘDZIERSKA
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Międzynarodowych Targów Poznańskichprzetarg 
prace budo-

KOSZYKI DO ŚWIĘCONEGO
i sianka papierowe 

poleca hurtowo 1 detalicznie 
„ŚWIATEK DZIECIĘCY" 
Poznań, ul. Walki Młodych 14

Poznań
Ogrodowa 11
ei. 9 8-63 • Rokzni 1919
Nagrodzona na PWK
,2113________________

Halę fabryczną

° kuchenne odlewy żeliwne 
oraz wykonuje zamówienia z powierzo­
nych modeli. Ceny niskie. p-2H9

Przetarg nieograniczony
Powszechny Zakład Ubezpieczeń Wzajemnych 

dział Wojewódzki w Poznaniu ogłasza 
ograniczony 
wlane:

z przemysłu państwowego
i prywatnego poleca

HURTOWNIA GALANTERYJNO- TEKSTYLNA 

„KOSMOS"
Łódź, ulica Piotrkowska 5 — telefon 167 - 50

Dnia 6 marca 1948 po długich ciężkich cierpieniach zasnęła w Bogu 
opatrzona Sakramentami św., nasza kochana siostra, szwagierka i ciocia,

Halina Grodzka
Złożenie zwłok do grobu odbędzie się w wtorek, 9 bm., o godz. 10.30 

z kaplicy cmentarnej parafii Bożego Ciała na Dębcu. Msza św. za spokój 
duszy Zmarłej odprawiona zostanie w piątek, 12 bm., o godz. 8 w kościele 
Bożego Ciała, o czym zawiadamiają

w głębokim smutku pogrążeni
brat ss rodzina^

Dnia 4 marca 1948 zmarła po ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakra­
mentami św. moja najdroższa żona, nasza najukochańsza matka, córka 
i siostra, śp.

z Niedzielskich

Gertruda Woźniak
przeżywszy lat 40.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 8 bm., o godz. 11.15 z kaplicy cmen­
tarnej na Jeżycach.

W ciężkim smutku pogrążeni

mąż z dziećmi i rodzina

W dniu 5 marca 1947 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św., nasz drogi ojciec, teść, dzia­
dek, brat, szwagier i wuj, śp.

Ludwik Obecny
przeżywszy lat 62.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 10 bm., 
o godz. 11 z kaplicy cmentarza na Jeżycach.

W ciężkim smutku pogrążeni 
syn, synowa, wnuki 1 rodzina

Poznań — Kościan
ul. Śniadeckich 23 m. 4

W poniedziałek, dnia 8 marca, o godz. 8.30 
rano odprawiona zostanie msza św. żałobna w 
kościele św. Marcina przy ul. Fredry w pierw­
szą rocznicę śmierci działacza Wlkp. Ew. Śpie­
waczego, śp.

druha Stanisława Łozy 
jak i za dalszych nam serdecznych druhów po 
lutni, śp.

Kazimierza Tomasza Barwickiego 
Stefana Kwisse
Adama Marszałka 
Franciszka Dyzerta 
X. Prób. Edmunda Kasiora 
Zdzisława Robińskiego 
Antoniego Wagnera 
Józefa Boeschego 
Bolesława Jaśkiewicza 
Wincentego Kurnatowskiego 
Jana Ciechanowskiego 
Feliksa Kucińskiego 
Romana Marcinowskiego 

Cześć Ich pamięci!

Poznań, dn. 7. II. 48.

R. i. p.
Grono Przyjaciół

F433

Polecamy niezawodne środki
MORTIRAT" — trucizna 
na szczury, w tubach; 
MYSZOTRUT" — przenica 
zatruta na myszy, w kar­
tonikach;
PEDIKUS“ — biały ocet 
sabad. przeciw wszawicy; 
COLOCYNTHIDIS" — 
płyn silnie działający 
przeciw pluskwom;

PROSZEK LUBOŃSKI" — 
na szwaby 1 wszelkie in­
sekty.

Do nabycia: w aptekach i drogeriach.
WYTWÓRNIA „PODKOWA" POZNAN 

Dominikańska 7, tel. 11-05
Przy zamówieniach hurtowych ponad 5000,— 

zł i detalicznych ponad 2000,— zł porto i opako­
wanie gratis!

Specjalność: deratyzacja miast, gmin i po­
wiatów! p2045

Ceraty
stołowe, wózkowe 
i na torebki

Tapety
w dużym wyborze

POZNAN
Wielka 9 I piętro

wejście z Szewskiei

WYKWINTNĄ 
bieliznę miianezową 
wszelkiego rodzaju 
damską i męską po 
cenach ściśle 
brycznych poleca

Mechaniczna 
Wytwórnia Bielizny 

„gooey 
R. RACIBORSKI i 
A. LATEK, Łódź, ul, 
Nowotki nr 4 (dawniej 
Pomorska), tel. 295-31, 
148-17. 3b-18

Halina Grodzka
długoletnia wielce zasłużona sekretarka 

Biura Wydawniczego Księgarni św. Wojciecha
oddała zacną swą duszę Bogu w dniu 5 marca 1948 r.

Cześć Jej Pamięci!
Zarząd 

Drukarni i Księgarni św. Wojciecha 
Spółka z ogr. odpow.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 9 bm., o godz. 10.30 z kaplicy cmen­
tarnej Bożego Ciała na Dębcu.

Zakład Wylęgowy „Społem
Poznań, ul. Bielniki 2/4

Doj*azd tramwajem nr 6 — Telefon 14-50

|JUZ czynny
Przyjmujemy jaja do wylęgu. € 
Sprzedajemy kurczęta rasowe 

nierasowe,

Dnia 5 marca 1948 r. zmarła po długich i cięż­
kich cierpieniach opatrzona Sakramentami św., 
nasza najtroskliwsza i najukochańsza matka, 
teściowa, babcia, siostra, bratowa i ciocia, śp.

z Małeckich

przeżywszy lat 78.
Msza św. za duszę drogiej Zmarłej odprawio­

na zostanie w poniedziałek, 8 bm., o godz. 9 
w kościele Matki Boskiej Bolesnej na Łazarzu.

Pogrzeb tegoż dnia o godz. 10.30 z kaplicy 
cmentarza górczyńskiego.

W ciężkim smutku pogrążone 
dzieci i rodzina

Poznań, ul. Staszica 6 m. 11
Katowice

Law radiowe
Firma „RENOMA"

Poznań, Siary Rynek 23

POWIATOWA SPÓŁDZIELNIA

Samopomoc Chłopska"
w Poznaniu
zatrudni zaraz

Sai^tk;elną sllt* k s i e g o w ą - b i i a n s i s t ę (tk?) 
ze znajomością jednolitego planu kont. 
Reflektuje się na siłę kwalifikowaną.

Zgłoszenia M. Focha 25. 6282

tca 50 X 25 m w Poznaniu 
poszukujemy zaraz.

Łódzka Hurtownia 
Artykułów Włókienniczych 
św. Marcin 61 — Tel. 35-40 P-235i

Torebki 
damskie 
w dużym wyborze 

oraz
teki, P22i4

walizki, 
portfele 

poleca 
zawsze najtaniej

A. Graczyk
Poznań, Wodna 22

Nowość
pp. Fryzjerzy! 

niezastąpiony płyn 
do trwałej ondulacji 
w tabletkach
AURONAL" 
do nabycia w f-mie 

J. POPŁAWSKI 
Łódź, Sienk:ewicza 63 
3b-12 iel. 152-02

poleca

A. KOZAK
Poznań, Ratajczaka 36

Tel 98 98
Tylko detal.

P2272

Odlewnia Żelaza „KO PUL AK" w Przysusze

0TWIN0WSKI JAN i S-kn
Telefon nr 21

Konto czek. K. K. O. w Opocznie nr 151
Stacja kol. Opoczno

1. 
2.
3.
4.
5.
6.
7.
8.

murarskie 
ślusarskie 
stolarskie 
ciesielskie 
dekarskie 
blacharskie 
szklarskie 
malarskie

na budowę gmachu biurowego przy ul.
Informacje oraz podkładki ofertowe otrzymać mo­

żna za opłatą w P. Z. U. W. w Poznaniu, pl. Rataj­
skiego 8, pokój nr 27 od godz. 9—11 Oferty w podwój­
nych, zalakowanych kopertach z napisem: „Oferta na 
prace budowlane na budowę gmachu biurowego P. Z. 
U. W., przy ul. 23 Lutego 19“ należy składać do dnia 
19 marca b. r. do godz. 9 do skrzynki ofertowej, znaj­
dującej się w hollu.

Do oferty należy dołączyć kwit na wpłacone wadium 
w Banku Gospodarstwa Spółdzielczego „Społem1 w 
Poznaniu, ul. Armii Czerwonej 12 w wysokości l°/» 
od oferowanej sumy.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 19 marca 
1943 r. o godz. 10 na sali Zakładu.

Zakład zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru 
oferenta, jak również prawo unieważnienia przetargu 
bez podania powodu.

Powszechny Zakład Ubezpieczeń 
Wzajemnych

Oddział Wojewódzki w Poznaniu

Przetarg
Okręgowy Urząd Likwidacyjny w Poznaniu sprzeda 
drodze przetargu ustnego:

w Zbąszyniu w’ dniu 9. III. 1948 r. o godz. 9 u 
ob. Kołaty, Rynek T, opony, części motocyklo­
we, szafy ogniotrwałe, beczki i maszynę szewską; 
w Jarocinie w dniu 11. III. 1948 r. o godz. 9 u ob. 
Kostańskiego, przy ul. Pleszewskiej 15, szafę że­
lazną;
w Kościanie w dniu 12. III. 1948 r. o godz. 10 w 
Biurze Obwodowym O. U. L. w Kościanie 3 po- 
wózki, wóz i dwa konie;
w Gnieźnie w dniu 15. III. 1948 r. o godz. 10 u ob. 
Elilcsa Mariana, przy ul. Spokojnej 3/5 ca 2300 kg 
puchu roślinnego;
w Gnieźnie tegoż dnia o godz. 12 na terenie b. 
Garbarni Wlkp. przy ul. Jeziornej różnego ro­
dzaju przyczepki artyleryjskie;
w Kłecku, pow. Gniezno w dniu 16. III. 1948 r. 
o godz 10 maszyny szewskie, znajdujące się u 
ob. Urbana przy ul. Dworcowej;
w Kłecku tegoż dnia o godz. 12 przędzę fabryczną, 
znajdującą się w lokalu Zarządu Miejskiego;
w Witkowie, powiat Gniezno w dniu 17. III. 
1948 r. o godz. 10 konia, znajdującego się u ob. 
Bartkowiaka;
w Chodzieży w dniu 20. III. 1948 r. o godz. 9-tej 
5 opon samochodowych, znajdujących się u ob. 
Stachowiaka przy ul. Kościuszki nr 16;
w Chodzieży tegoż dnia o godz. 11 magiel z mo­
torem, znajdujący się u ob. Sydora przy al. Ko­
ściuszki 1;
we Wronkach, powiat Szamotuły w dniu 22. III. 
1948 r. o godz. 11 barak drewniany, znajdujący 
się na gruncie ob. Łopaty przy ul. Samołęskiej; 
w Zatomiu Starym, powiat Międzychód w dniu 
24. III. 48 r. o godz. 12 traktor, znajdujący się na 
gospodarstwie ob. Klemkego;

13. w Kórniku, pow. Śrem w dniu 26. III. 48 r. o 
godz. 9 wagę zegarową, znajdującą się ob. Jach- 
nika, Rynek 158;
w Wągrowcu w dniu 26. III. 1948 r. o godz. 10 bla­
chy, żelazne pręty, nity, elektrody 1 t. p., znaj­
dujące się w firmie Braci Rożniewskich, przy 
ul. Kcyńskiej 28.

Okręgowy Urząd Likwidacyjny 
w Poznaniu

Dyrekcja Międzynarodowych Targów Poznańskich 
ogłasza

przetarg nieograniczony
na dostawę 120 koszy do papieru, wykonanych z pa­
sów metalowych lub siatki metalowej.

Oferty w dwóch zalakowanych kopertach należy 
składać do dnia 16 marca 48 r. godz. 10 w gmachu 
Dyrekcji Międzynarodowych Targów Poznańskich, ul. 
Marsz. Focha 14, I ptr., pokój 13.

Otwarcie ofert nastąpi tego samego dnia o godz. 12 
w pok. nr 9.

Dyrekcja Międzynarodowych Targów Poznańskich 
zastrzega sobie prawo wolnego wyboru oferenta wzgl. 
unieważnienia przetargu bez podania powodu.

Do niniejszego przetargu obowiązują warunki Za­
rządu Miejskiego.

Przetarg nieograniczony
Państwowe Poznańskie Zakłady Graficzne, Okręg 

Południe w Poznaniu ogłaszają przetarg nieograniczo­
ny na wykonanie prac budowlanych przy budowie 
hali Warsztatów Naprawy Maszyn Drukarskich, położ. 
w Poznaniu, przy ul. Grunwaldzkiej 33/35.

Oferty należy składać w biurach Państwowych Po­
znańskich Zakładów Graficznych, Okręg Południe, 
Poznań, al. Marcinkowskiego 21, n ptr. najpóźniej do 
dnia 16 marca 1948 godz. 10.30 w podwójnych zalako­
wanych kopertach bez znaków firmowych ,z napisem 
„Przetarg na prace budowlane przy budowie hali 
Warsztatów Naprawy Maszyn Drukarskich, Poznań, 
ul. Grunwaldzka 33.35.“

Zainteresowani mogą zaznajomić się z warunkami 
roboty jako też otrzymać za opłata 800.— zł ślepy 
kosztorys oraz informacje.

Do oferty należy dołączyć kwit na złożone wadium 
w wysokości l’/« od sumy oferowanej, wpłacone na 
rachunek Państwowych Poznańskich Zakładów Gra­
ficznych, Okręg Południe w Banki Gospodarstwa 
Krajowego nr konta 2034.

Termin przetargu wyznacza się na dzień 16 marca 
1948 godz. 11 w lokalach P. P. Z. G. aleje Marcinkow­
skiego 21.

Państwowe Poznańskie Zakłady Graficzne zastrze­
gają sobie dowolny wybór oferenta lub unieważnienie 
przetargu bez podania powodów. 3b-145

Pozrjań, dnia 5 marca 1948. DyrekcjaSTRONA 4
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POT i Ska Poznań

rejestracja książeczek oszczędnościowych

Sw. Marcin 34, tel. 44-84.
Hurt

p2111

Wytwórnia
hurl detal

Dąbrowskiego 3 — Telefon 3Ł-02 — 11-46

Komunalna Kasa Oszczędności Miasta Poznania
przypomina, że

wydanych przez nią przed dniem 1 września 1939 r. odbywa się 
do dnia 3 Kwietnia 1943 r. w godzinach od 9 do 13 
w biurze rejestracyjnym w Poznaniu, ul. 27 Grudnia 

. nr 19' Pi^ro IL 3b.144
Książeczki niezarejestrowane w terminie, tracą ważność.
Rejestracja dokonana przed dniem 1 XII 1947 r. musi być powtórzona

Na sezon wiosenny Polecamy wszelkie 
fasony CZSpek cywilne organizacyjne 

- oraz kapelusze w wielkim wyborze 
6068 po najniższych cenach

Uwaga

Chiromantka 
znakomicie przepowia­
da przyszłość, przyj­
muje tylko do 16 marca 
Poznań, Czesława 10, 
m. 8 (Wilda). p2i36

CEROL" I
politura woskowa

doskonale czyści, odświeża, poleruje 
i konserwuje wszelkiego rodzaju meble, 

skóry oraz parkiety.
Do nabycia w drogeriach.

„Lanolinowy Krem Sportowy

To ideał kultury ciała!
chroni pielęgnuje i udelikafnia cerę.

Do nabycia w perfumeriach, drogeriach 
i aptekach. P-232ó

■eble biurowe
szafy żaluzyjne 
biurka, stoły 
fotele, tapczany 
krzesła gięte 
kompletne gabinety

Ignacy Linke - Poznań li
Piekary 22/23 p-2202 Telefon nr 25-44 IMr-2202

Korespondencyjne kursy języ­
ków obcych. Informacje: War­
szawa, Bracka nr 18

Narzynki i gwintowniki z wysokowartościowej 
stali stopowej metryczne, Whitworta i gazowe 
normalne i drobnozwojowe od 1 mm

oraz wszelkie narzędzia do obróbki 
metali i drzewa
poleca

k MASZYNY BIUROWE 
kasy rejestracyjne, powielacze 

kupno — sprzedaż
Przeróbka na układ polski oraz 

wszelkie naprawy 
Centrala Maszyn i Przyborów Biurowych 

Car. >a.69
Poznań, iw. Marcin 32 — Telefon 88-19

Detal

P OdUSZKI elektryczne, JOM 
w jedwabiu oraz specj. na wilgotne kompresy 

poleca hurtowo

Poznań, Dolna Wilda 10 —- Tel. 88-71

SZTANDARY *
PARAMENTA KOŚCIELNE 

wykonuje fachowo i solidnie. Pra­
cownia haftów artystycznych 

irema szałowa
Poznań ul. Skarbowa 23 Tei. 12-54

Wolne posady
Ogrodnik potrzebny. Poznań,
Daszyńskiego 149 m 6. 6197

Podróżujący dzielny do sprze­
daży soków poszukiwany. Of. 
, PAR". Ratajczaka 7 — pod 
„3 289".____ p2334

Nianię do dzieci (lat 3‘/s i 1 
rok) przyjmę zaraz. Zgłoszenia 
ze świadectwami: Pułaskiego 
nr 11,________________ p2309

3 agentów portretowych na do­
brych warunkach przyjmiemy. 
Wrocławska 14 m. 10. p2322

OGŁOSZENIA [iftomt
Biuro Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8—19-tej, w soboty od 8—17-tej w Poznaniu przy ul Wyspiań­
skiego 10 i piętro. — Te) 64-75 i 62-70 (wewn. 5) — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpe-wiada

Kurs kroju damskiego. Pieka- 
ry 9 m, 7, III ptr. 6218
Prof. matematyki udzieli lek­
cji, także angielski. — Sza- 
marzewskiego 16, m. 6. c957

Sprzedam wózek ręczny ogu­
miony. nośność 300 kg. Prze- 
pióra, Strzelecka 37. 6182

Wózek dziecięcy w dobrym 
stanie. Prusa 18 m. 7. 6271 Kupna

Krawcowa sfłia pierwszorzę­
dna. potrzebna jako wspólni­
czka. Dam lokal, maszynę do 
szycia i współprace. Adres 
wskaże Głos Wielkopolski pod 
lir 6041.__________________
Potrzebna do zajęcia się do­
mem zaraz. Telefon 64-36 

6124

Fryzjer na stałą posadę po­
trzebny. Zgłoszenia osobiste, 
koszta podróży wracam. Pa­
wlaczyk, Drezdenko k/Pozna- 
nia, ul. M. Stalina 13. 6299
Radiotechnika, siły samodziel­
nej. poszukuję zaraz. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 6307.

Księgowości z przebitkową, u- 
proszczoną i podatkową, do 
ca-kowitej pewności bilanso­
wej wyucza Szkoła Przysposo­
bienia Handlowego, pl. Wol­
ności 2. 6000

Wózek dla bliźniąt, taczka 
do piasku. Grunwaldzka 59, 
m. 2. 6070

Prasę mechaniczną poziomą 15 
ton nacisku sprzedam. „Tis“, 
Graniczna 12a, tel 62-54.

6272

Konie na rzeź kupuję. Odbiór 
samochodowy. Zgoła. Poznań 
Masztalarska 8. tel. 20-20.

C756

Osobiste

Tokarz
potrzebny zaraz.
„APANA"
Wytw. wyrobów me­
talowych, Poznań, 
ul. Skarbowa 20. 6264

Kasjerkę-książkową,
rzutką, możliwie' ______ ,
ekspedycją branży galanterii, 
konfekcji poszukuje „Dom Mo­
dy" Ihe Gentleman. Paderew­
skiego 1. 6312

młodszą, 
obeznaną

Sauk ii posady

Sekretarka adwokacka potrze-
bna. Mielżyńskiego 3.___c966

Kierowca mechan k na ciągnik. 
Miejscowość obojętna. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 6033.

Krawcowa (ręczniarka) po­
trzebna na męską pracę. Pie­
kary 24 m. 17.________ 6181

Inżynier specjalność obróbka 
bezwióiowa, przyjmie pracę 
po południu. Oferty Głos Wlkp. 
pod nr 5942.

Zegarmistrz dobry fachowiec, 
potrzebny do pracy stałej, e- 
wentualnie odstąpię zakład 
zegarmistrzowski z powodu 
choroby. Ząbkowice. Dolny 
Śląsk, Grunwaldzka 30.

3a-59

Prania lub sprzątania biur szu­
ka akuratna, uczciwa i pra­
cowita. Oferty Głos Wielko- 
polski nr 6172._________  /

Lumina poleca w wielkim wy­
borze: kryształy, wyroby szkla­
ne, serwisy obiadowe, serwisy 
do kawy, piękne wazony deko­
racyjne. drobną porcelanę, 
lampy, żyrandole — plac Wol­
ności 11 (pod Filarami). p2129

Sprzedam plac w Puszczyko­
wie, przy głównej ulicy m’ 
3600. Oferty „PAP, Poznań, 
Mielźyńskiego 8, pod „Pusz- 
czykowo",____________ 3b-132
Piec przenośny, wózek na gu­
mach z rowerem, 4 akwaria, 
smoking. Kubiak, Palacza 74 
_____________________ 6198 
Parcele budowlane. Palacza— 
Pogodna, pośrednicy wyłącze­
ni. Wiadomość: ulica G.rczyń- 
ska 36._______________ 6176

l

Dom piętrowy (z stajnią) i 2 
morgami ziemi sprzedam — 
,,Kiosk ', ul. Dąbrowskiego 62.

6277
Sypialnia nowa brzozowa pod 
gwarancją, gabinet dębowy, 2 
używane jióżŁa. Stolarnia, Sto­
larska 2. 6223
Sprzedam warsztat samocho­
dowy w pełnym biegu wraz z 
mieszkaniem z powodu choro­
by. Adres wskaże Głos Wiel­
kopolski nr 6274.

Farby, chemikalia, kieje w ta­
bliczkach itp. kupuje Hurtow­
nia Drogeryjna, Poznań, ulica 
Półwiejska 39. tel. 19-63.
____________ _______ p2017 
Kartony unrrowskie kupuje 
„Hatech". św, Marcin nr 65. 
_____________________ p2060 
Konie na rzeź kupuje Stani­
sław Gałkowski, Poznań. Zam­
kowa 7. tel. 31-55.______3a-9

Wykonujemy pierwszorzędnie 
suknie, wykwintne, skromne. 
Fa „Płaszcze" św. Marcin 79.

________ p2254
Garderobę męską, damską wy­
konuje pierwszorzędnie, szyb­
ko Dolski, Matejki 67, 6205

▼YdLlSrilL najlepiej płaci i wymienia
A Łódzka Hurtownia Art. Włókienniczych

Poznań, św. Marcin 61. Tel. 35-40. 
Filia: M. Focha 16, w Hali Targów Po­
znańskich, naprzeciw Dworca Zacho­
dniego. Teł. 63-31. o2166

Kamienicę, willę, parcelę, go­
spodarstwo natychmiast kupię. 
Cena obojętna. Zg oszenia do 
Firmy ,Union“, Poznań, Rze- 
czypospolitej 4. ______ Jf734

Księgowa m odsza pewna w 
zliczaniu. Oferty z wymaga­
niami Głos Wielkopolski pod 
nr 6140.__________________
Uczeń fryzjerski, uczennica z 
praktyką, miejscowi lub z pro­
wincji, pomocnik na wypo- 
móiżkę. Oferty Głos Wielkopol­
ski nr 6203.

Przepisywanie na maszynie 
wszelkiego rodzaju pism, do­
kumentów. podań do sądów 
i władz — tłumaczenia iii. 
Młyńska 13 m, 1.______ 6190
Ekspedientka branży owoco- 
wo-jarzynowej-spożywczej szu­

ka posady. Oferty Glos Wiel- 
kopolskj pod nr 6207,

Pomocnik biurowy, kawaler, 
piszący na maszynie i obez­
nany z gospodarstwem rol­
nym, na majątek potrzebny. 
Oferty pisemne do ,,PAR‘‘, 
Poznań, Ratajczaka 7, pod 
3,241.________________ P2301

Starsza osoba szuka sprząta­
nia dorywczo. Oferty Gł. Wiel­
kopolski nr 6246.
Czeladnik fryzj.-męski przyj­
mie pracę. Adres wskaże G os 
Wielkopolski nr 6248.

Pomoc domowa potrzebna za­
raz Kraszewskiego 4 m. 6.

6192

Posiadam samochód pótcięźa- 
rowy platformę, przyjmę pracę 
nawet dorywczo. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 6261.

Uczeń rzeżnicki potrzebny za- 
raz. Of. Glos Wlkp. nr 6286.

Przyjmę posadę maszynistki 
względnie sekretarki z pełny­
mi kwalifikacjami w Poznaniu. 
Oferty Głos Wlkp, nr 6273.

Szewski czeladnik, zdolny, na 
damskie, poza dom. Of. Głos 
Wielkopolski nr 6284,
Dziewczyna potrzebna zaraz z 
praniem i spaniem. Piasek, ul. 
Wroniecka 18 m. 1. 6242

Emeryt państw, poszukuje, lek­
kiego zajęcia w biurze lub po­
dobne. Oferty Głos Wielko- 
polski nr 6279.____________

Pomocnica domowa do restau­
racji potrzebna. Restauracja 
„Goplanka", ul. Dąbrowskie­
go 39. ___________ 628_1
Stolarz może się zgłosić Wy­
twórnia Krzeseł i Stołów, Po­
znań. Dąbrowskiego 81. 6220

Student A. H. szuka odpowie­
dniej pracy biurowej lub księ­
gowości. Oferty Głos Wielko­
polski nr 5393.____________<

Starszą gosposię z gotowaniem 
zaraz. Rrzeżnictwo, Opalenica. 
Rynek 22,_____________ 6222
Pomocnica domowa umiejąca 
gotować potrzebna zaraz. Zlo- 
togórski. Dąbrowskiego nr 34.

___________ ________ 6224 
Krawców na marynarki kon­
fekcyjne. Wieczorek, Wielka 
nr 19.________ _____ 6217
Pomocnik tapicerski potrzebny. 
Ul. Szewska 2 (w podwórzu).

P2340
Dziewczynę z gotowaniem, czy­
stą, uczciwą, za dobrym wy­
nagrodzeniem przyjmie Nowa­
czyk, Ogrodowa 11. p2344
Czlewczynę do dzieci, zdrową, 
czystą, przyjmie Nowaczyk, ul. 
Ogrodowa 11. p2346

Wyroby papierowe 
papiery kancelaryjne i kartonaże 
poleca

Wytwórnia artykułów papierowych i karfonaży

Henryk Szypczyński
Poznań, ul. Woźna nr 5 — Telefon 52*607 
P187 0

Kallo uwaga! Nadeszły najno­
wsze szlagiery w świeżym 
transporcie płyt gramofono­
wych. Sprzedaż również bez 
dostarczenia starych płyt. Po­
lecam poduszki, grza.ki elek­
tryczne. akumulatory motocy­
klowe. radiowe, pończoszki do 
gazu oraz wielki wybór har­
monijek ustnych, akordionów. 
„Emka", Wrocławska nr 30. 
Własne warsztaty naprawy.

P2318

Sprzedaże
Pianina markowe do ćwiczeń.
Zygm. Augusta 3 m. 3. p!878
Srebrne wyroby, przedmioty 
artystyczne — użytkowe, sprze­
daż — kupno — komis. „La­
mus", Sieroca 5/6, p2132

Biurowy z średnim wykształ^ 
ceniem poszukuje posady w 
mieście powiatowym, blisko 
Poznania, z mieszkaniem. Of. 
. PAR", Ratajczaka 7 — pod 
3,287,_______________ P2332
Piekarz - cukiernik kilkuletnią 
praktyką, dobre świadectwa, 
szuka posady. Oferty Gł. Wlkp. 
nr 6289.

Nauka
Prywatne krtąsy licealne, gi­
mnazjalne. Kossaka 18 m. 3. 

5839
Kto nauczy brydża, konwersa­
cji francuskiej? Oferty: PAR, 
Ratajczaka 7, pod 3,272.

p2326
Kursy Handlowo-Administracyj- 
ne przyjmują dalsze wpisy na 
kurs popołudniowy z szczegól­
nym uwzględnieniem księgowo­
ści Ul. Potockiej 16. telefon 
67-50, 19-83. p2200

Najważniejsze audycje radiowe na wiórek 9. 3.48
8.40 Szaiona", XVII odcinek powieści Józefa Ignacego Kra­

szewskiego; 8.55 Rady praktyczne dla słuchaczek; 12.25 Kon­
cert rozrywkowy. Wykonawcy: Orkiestra Rozgłośni Poznańskiej 
pod dyr. M. Giźelskiego, H. Szperka i Wł. Radny (2 fortepiany; 
13.30 Foztroty w różnych wykonaniach; 14.00 „Muzyka ra­
dziecka"; 14.50 Kursy radiowe dla nauczycieli — „Zasada 
stopniowania trudności w nauczaniu" w opr. Antoniny Pana- 
sówny; 15.00 Wiadomości z Ziem Zachodnich; 15-10 Felieton 
literacki pt. „Zeormski i Kasprowicz na Warmii i Mazurach" 
w opr. Janiny Krausowej; 15.20 „Kalejdoskop muzyczny" z 
udz M Woinickiego (tenor). Audycja w opr. M Obsta; 16.50

Ze świata radia"; 16.55 „Entuzjaści i entuzjastki" —słucho­
wisko- 18 45 .Szalona", XVII odcinek powieści Józefa Ignacego 
Kraszewskiego; 19.00 Koncert kompozytorski Alfreda Grad- 
steina- 19.25 Koncert Krakowskiej Orkiestry P. R. ped dyr. 
J Gerta; 20.50 „Polacy na barykadach Paryża"; 21 00 Koncert 
symfoniczny; 22.15 Popularne melodie.

Wydawca Spółdtlelnla Wydawnicza „Czytelnik" 
Redakto' naczelny Jan Zagierski
Adres redakcji: Poznań, ul. Matejki 53. tel. 64-75.

62-70 i 77-49._________________________
Tłoczono w Drukami Sw Wojciecha pod Zarządem Państw 

w Poznaniu — K—49486

Stół rozciągany 4 krzesła, 2
taborety. Gąsiorowskich nr 8 
m. 7. _______ 6237

Platforma i wóz, ulica Wioś-
larska 59.____________ 6183
Kuchnie nowoczesne korzyst­
nie. Półwiejska 26. Stolarnia 
w podwórzu._______ k499
Praktyka techniczno-dentysty- 
czna, dobrze prosperująca w 
pow. mieście, z powodu śmier­
ci właściciela zaraz do od­
stąpienia. Oferty Glos Wiel­
kopolski pod nr 3a-63,

DKW setka, maszyna krawiec­
ka Singera. Krautchofera 35 
m 17. ___ _________  6229
Radio adapterem, siodło mo­
tocyklowe. Drzymały 16 m. 5 
(Sołacz)._______________6230

Pianino kupię. Skarbowa 15,
m. 6. _____________ p2219
Czapkę gumową do kąpieli. Of. 
Głos Wielkopolski nr 6111.
Kupię sklep rzeżnicki z urzą­
dzeniem w Poznaniu, dzielnica 
obojętna. Oferty Głos Wielko­
polski nr 6184.____________

Pompa ośrodkowa z motorem 
elektrycznym 2 KM. 380 Voit, 
silnik elektryczny 7Vs KM 380 
Volt. 2800 obr. sprzedam. 
GrześkiewiCz. Częstochowa ul. 
Kazimierzu 20,_______ 3b-113
Dwie rasowe kozy sprzedam.
Polna 17 m. 34. 6148.
Kluby skórzane, kanapa 2 fo­
tele, okazyjnie. Kanałowa 7, 
m. 6.__________ 6150

Philips super sprzedam. Jaro- 
chówskiego 10 m. 13. 6235
Kredens stołowy (gdański) i ku­
chenkę gazową sprzedam. — 
Ul Wujka 9. Tel. 52-262.

____ ______________P2338 
Underwood walizkowy. Cena 
30 000. Strzelecka 37, m. 2.

p2339
Wiertarkę słupkową pół kowal­
ską ńa motor sprzedam. Wo­
dna 21, Marszał._______ 6310

Samochodowe części, łożyska 
nowe i używane kupuje T. 
Czajczyński Dąbrowskiego 89. 
TeE 20-14, __ 3b-126
Odzież męską, damską, futro 
karakuły lub łapkowe używa­
ne kupię. Wodna 21 — sk ąd.

5748
Kupię piekarnię w mieście 
powiatowym. Oferty Głos Wiel­

kopolski pod nr 5720.
Ogrodnictwo kupię lub przy­
stąpię do spółki z kapitałem 
Oferty nr 614 „Czytelnik", 
Armii Czerwonej 1, c910
Maszyny do obróbki metalu, 
drzewa kupuje „Hatech" — 
Marcina 65. 3a-49Wiosenne j letnie sznurkow- 

ce z płótna i taśmy poleca 
pracownm obuwia Poznań, M. 
Focha 29 m. 8. Tel 73-09.

p2087

SZTANDARY
PARAM ENTA 
KOŚCIELNE 

wykonuje p2193 
J. ŁOWI&SKI 
Poznań, Garbary 20

Pikówka marki Levis, ryglów- 
k; Singera, Durkoppa, pół- 
krawiecka rotacyjna Pfaff — 
dobrym stanie sprzedam. Of. 
G'os Wielkop. pod nr 6152.
Bedford nośność 2’/i ton, Re- 
nauld 2 ton. Fenomen l‘/« 
ton. Czajcza 4, _ 6167
Dokart ogumiony sprzedam. M.
Focha 87, m. 10._____ 6155

Sprzedamy strugarkę (shaping) 
skok 450 mm, ostrzałkę auto­
mat do pił taśmowych F tar­
czowych Telefon 20-25.

p2323
Barak niekompletny lub na czę­
ści sprzedamy. Zgłoszenia: te­
lefon 92 41. P2320

Opony 525X16. 550X16 ku­
pi „Hatech" Marcina 65.

3a-52
Dom lub willę wolnym miesz­
kaniem ' ewtł. uszkodzoną ku­
pię zaraz. Oferty nr 750 „Czy­
telnik" Focha 14. F420

Parcelę 11 morgów przy Po­
znaniu — Podolany. za bez­
cen, 550.000,—, sprzeda Fir­
ma „Union" Rzeczypospolitej 
nr 4. _______ 5735
Fortepiany sprzedaje i kupuje 
Magazyn Fortepianów, św. 
Marcin 22, w podwórzu, tel 
23-91. ___ P2209
Sypialnie, jadalnie, kuchnie, 
najtaniej Zytkowiak, Swięto- 
sławska, przy Farze 3b-98
Tapczany, fotele wykonuje naj­
korzystniej Waligóra, Garbary 
35 (narożnik Woźnej). 3b-94
Piekarnia na sprzedaż zaraz.
Poznań-Wschód, ul. Główna 58. 

6065
Fortepiany, pianina markowe, 
korzystnie poleca Poznański 
Skład Pianin, Ogrodowa 1. na­
rożnik Półwiejskiej. p2226
Sypialnie kompletne lub od­
dzielnymi sztukami poleca ko­
rzystnie Janiak. Poznań, Ry­
baki 6, w podwórzu. p2243
Szafy trójdzielne, nowoczesne, 
łóżka, toaletki, szafki nocne, 
różne inne oddzielne sztuki 
tanio i dobrze Janiak, Poznań, 
Rybaki 6, w podwórzu. p2247
Kuchenne urządzenia suchy 
surowiec, gustowne fasony, 
dobre lakierowanie, wielki wy­
bór. Janiak, Poznań, Rybaki 6, 
w podwórzu._____ p2242
Sprzedam Sachs, setkę. Szklar- 
nia. Daszyńskiego 58. k505
Ziindapp 500 na Cardan bez 
przyczepki mało używany bar­
dzo dobrym stanie, rejestro­
wany, cena 100 000. Oferty 
,,PAR’* Ratajczaka 7. pod nr 
2,64._________________ P2183
Sprzedam lub zamienię na 
piekarnię w mieście powiato­
wym gospodarstwo rolne 60 
morgów z pięknie urządzonym 
gościńcem ze salką i świa- 
tem elektrycznym w wielkiej 
wsi. Oferty Głos Wielkopol­
ski pod nr 5719. 5721

Wilk rasowy 11 mieś, sprze­
dam. Ławica, ulica Kołobrze­
ska 7. 6157

Dla fryzjerów' suszarka moto­
rowa na duże 2 głowy. Poznań, 
Niecała 14, m. 2. 6293

Rower męski sprzedam. Zielo­
na 5, m. 12.__________ 6295

Wózek cztero lub dwukołowy 
kupię. Drzewiecki. Grudzie- 
niec 68.. k494
Kupię futro karakułowe uży­
wane lub łapki, ceną. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 6285.

Pracownia
Brązownicza

poleca
Przybory liturgiczne 
oraz 
wykonuje 
srebrzenie i złocenie 
Ratajski Stefan i Ska 
Poznań, ul. Grobla 27 

p2327

Radio 3 zakresy uniwersalne.
Umińskiego 19 m. 6. k509
Laboratoryjną wirówkę elek­
tryczną 2000 obrotów. Gąsio­
rowskich 8 m. 8. F430
Wózek dziecięcy, radio Philip­
sa,, ubranie, mostek. Pamiątko­
wa 1 m. 41. _____ F432
Sprzedam przyczepkę samocho­
dową z nową rejestracją, łado­
wność 6—8 ton na bliźnia­
kach, ogumienie 750/20 dobre. 
Oglądać: Rynek Sródecki 10/11 

F434
Fotografie nagrobkowe, porce­
lanowe, wykonuje „Fotocera- 
rnika". Warszawa, Sikorskie­
go 33 Informacje listowne. 
_________________ 3b-135 
Sprzedam krowę dbjną.Po­
znań. Kopanina 92, pod Juni- 
kowem.____________ ( 6251
Serwis 6-osobowy (Rosenthal) 
31 części, neseser i duży ku­
fer skórzany. Dąbrowskiego 
92/94 m. 1.____________ 6252
Motocykl Ardie 4-takt. dobrym 
stanie, Opel 4-cylindrowy ta­
nio. Kopczyńskiego nr 31 m. 5.

6254
Futro, skórki siłowe koloru 
popielatego, korzystnie sprze­
dam Waiki Młodych 5 m. 6. 

6268
Sprzedam samochód osobowy 
czterodrzwiowy Renault. Adres 
wskaże Głos Wlkp. nr 6275.

Urządzenie do wyrobu wód mi­
neralnych j piwa Poznań Rze­
peckiego 2a, m. 4. __6255
Maszynę do lodów. — Adres 
wskaże Głos Wlkp. nr 6302

Maszyna ,,Singera“ gabineto­
wa. Wielkopolska 7. m. 3 (So- 
łacz)._______ _________ 6306
Sprzedam dźwig osobowy (win­
da) z rozbiórki, ca ’/don. Te­
lefon 45-69. C960
Radio 7-lampowe. 7-obwodo- 
we, uniwersalne. Mielżyńskie- 
go 19, m. 12. c951
IIINiW.I li mIMIJIIWIWMINII■ 

UWAGA! 
mwiimwiffli 
Polecamy
do deratyzacji wypróbowaną 
i niezawodną wq urzędowych 
badań, truciznę na szczury 

„MORTIBAT" 
w tubach

Trykotarskie maszyny wszel­
kiego rodzaju kupię. Zgłosze­
nia spieszne: Wierzbięcice 40 
m. 5. k508
Parcelę przemysłową kupię.
Oferty Głos Wlkp. nr 6247.
Fortepian Bechstein, Bliithner, 
Steinway w dobrym stanie ku­
pie. Oferty Głos Wielkopolski 
nr 6212.
Prochowiec kunie 1,73 wyso­
kość, Of G\ Wlkp, nr 6231-
Parcelę kupię. Oferty z ceną: 
PAR. Ratajczaka 7. pod 3.292. 
_____________________ P2337
Lekarz dentysta kupi zaraz Po- 
znańskiem 1-rodzinny doroek 
wolnym mieszkaniem lub mie­
szkanie. Warunek dobry punkt, 
kanalizacja, elektryczność. — 
Of.: Szczecin, ul. Jedności Na­
rodowej 38, Rubaszkiewicz.

6292

Zamiana

Wytw. Chem. „PODKOWA"
Poziań, Dominikańska 7 

p2046 Tel. 11-05

Streptomycynę sprzedam. Ofer­
ty nr 667: Czytelnik. Armii 
Czerwonej 1. c963

Pianino markowe sprzedam —
Daszyńskiego 94, m. 22. c967

Okazyjnie sprzedamy większą 
partię używanego sprzętu: ma­
szyny do szycia, podstawy do 
maszyn, rowery, ramy rowero­
we, zegary stojące, wiszące — 
Hurtownia Garbary 48, tel- 
22-97. F425

Mieszkanie służbowe, na pry­
watne większe. Hetmańska 22 
m. 11._____________ 6204
Zamienię 2 pokoje kuchnia, 
łazienka, balkon, willa, ulica 
Ugory 89, m. 1 (Szeląg), na 
pćkói kuchnia w śródmieściu

'__________________ 6196
Okazja dla emeryta zamie­
nię 3 pokoje kuchnia, ogród, 
ziemią, miejscowość letnisko­
wa 40 kim od Poznania na 
mieszkanie takie lub mniej­
sze- w Poznaniu, ewentualnie 
dopłacę. Koszta przeprowadz­
ki zwrócę. Kilińskiego 3, 
(skład spożywczy). 6194

Poszukuję 200 do 300 tysięcy 
pożyczki dla przemysłu wytwór­
czego, pełna gwarancja, pro­
cent umówiony. Adres wskaże 
Głos Wielkopolski nr 5975.
Poszukuje wspólnika do otwar­
tego składu części samochodo­
wych i motocyklowych celem 
uruchomienia wytwórni. Spie­
szne oferty Głos Wielkopolski 
nr 6219.

Wolne lokale
Mieszkanie 4-pokojowe przy 
Matejki za zwrotem kosztów 
remontu odstąpię. Zgłoszenia: 
Administracja Domu. Poznań. 
Matejki 6. 3b-80
Puszczykowie 4 pokoje kuchnia 
komfortowe koszta remontu, 
czynsz z g-ry. Oferty nr 2145 
Czytelnik. Daszyńskiego nr 48.

k511
Drogerię powiatowym uprzemy­
słowionym mieście Dolnym Ślą­
sku sprzedam lub wydzierża­
wię. Oferty: PAR. Ratajcza­
ka 7. pod 3,303. P2341
Mieszkanie pokój z kuchnią, 
samodzielne, I ptr.. pl. Wolno­
ści, za pożyczkę 200 tys., za­
raz odstąpię. Oferty nr 672: 
Czytelnik, Armii Cze wonej 1. 

c968

Szuka lokalu
Lokal na wytwórnię cukrów 
poszukiwany Oferty „PAR" 
Ratajczaka 7, pod .3 234"

P2296
Składu w centrum spiesznie 
poszukuję. Oferty nr 2141 Czy­
telnik, Daszyńskiego nr 48.

k507
Mieszkania dwu do trzy-poko- 
jowego kuchnią, łazienką, Po­
znań okolica, poszukuję. Zwrot 
kosztów remontu. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 6244.

Pokoiku poszukuie starsza pra­
cująca w zamian za pomoc do­
mową. Oi. Gł. Wlkp. nr 6250.
Dwie studentki szukają poko­
ju. Cena obojętna. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 6301
Pustego pokoju śródmieściu, 
małym remontem lub umeblo­
wanego. Telefon 16-36 wzgl. 
adres wskaże Czytelnik. Czer­
wonej Armii 1, nr 662. c958

Panienka przyjezdna poszukuje 
pokoju. Oferty Głos Wielko­
polski pod nr 5776.
Studentka córka lekarza, po­
szukuje ładnego pokoju, ew. 
z utrzymaniem. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 6153.
Pokój umeblowany wynajmę. 
Oferty Głos Wielkopolski nr 
6199.
2 pokoje z kuchnią poszukuje 
w centrum za zwrotem re­
montu parter lub I piętro. 
Oferty Głos Wielkopolski nr 
6201.
Samotna osoba poszukuje po­
koju pustego za pożyczkę lub 
dzierżawę rok z góry I lub 
Ii piętro. Oferty Głos Wiel­
kopolski pod nr 6164.
Poszukujemy na czas Targów 
Poznańskich od 29. 4. do 9. 5. 
br. pokoi z utrzymaniem lub 
bez w mieszkaniach prywat­
nych na warunkach do omó­
wienia. Zgłoszenia przesyłać 
listownie: „Orbis" Oddział 
Główny, Warszawa, Al. Jero­
zolimskie 5. 3b-15

Dzierżawy
Piekarnie wydzierżawię w o- 
kolicy Poznania lub w Po­
znańskim. Oferty Głos Wiel­
kopolski pod nr 6028.

Zeruby
Zgubiłem w okolicy dworca 
kolejowego Puznań-Wschód 
"crtfet dokumentami Stefan 
Talar. 6171

Transport
Odgruzowanie, zwózki materia­
łów budowlanych i innych ciąg­
nikiem wykonuje Przewóz. Fa­
bryczna 29, 6011
Samochodami, magazynem, bo­
cznicą. dysponuje — Wspólny 
Transport, Norwida 13. tele­
fon 92.-46. 3a-14
Potrzebni natychmiast furmani 
do. wywozu ziemi z Targów Po­
znańskich. Zgłoszenia: Społe­
czne Przedsięb. Budowlane, 
Mielźyńskiego 26-27 3b-147

Różne
Wypożyczalnia ubrań sukien, 
welonów. Ciesielski, Paderew­
skiego 1. tel. 12-64. 3b-95

Wystawcom na Targach wyko­
nuję rysunki stoisk, pawilo­
nów wykresy. Of. Głos Wielko­
polski nr 6278.

Krawcowa szyje szybko tanio 
Maszczeńska — Dąbrowskiego 
66 m. 12. 6175

Oddam pranie prasowaniem w 
dom. Skarbowa Hm. 5 od 
14—16. c941
Wypożyczam ślubne suknie, 
welony. Jackowskiego 40. Ta- 
Iarowska. 4314

Pisklęta jednodniowe, rasy 
Karmazyny, sprzedaje Dyrekcja 
Miejskich Majątków Rolnych w 
Łcdzi ul. Pabianicka nr 47, 
teł. 268-53 Cena 60,— zł za 
1 sztukę. Odbiór w majątku 
Rszew. Za opakowanie i prze­
syłkę dopłata po cenie kosztów 
własnych, 3b-8

Matrymonialne
Szczęśliwie kojarzy małżeństwa 
Koncesjonowana Poznańska
Agencja Matrymonialna. Wy­
syłamy informacyjny „Biuietya 
Matrymonialny" kwestionariu­
sze. Załączyć trzy znaczki. 
Poznań skrytka 226 p2161

Rzemieślnik samodzielny, ka­
waler. lat 37, z własnym mie­
szkaniem. pozna pannę lub 
wdowę z gotówką do lat 
Oferty Głos Wlkp. nr 6265.

Średnich lat rozwiedziona, 
sympatyczna, własnym mie­
szkaniem, pozna pana na 
stanowisku w celu matrymo­
nialnym. Najchętniej urzędnika 
pocztowego. Oferty Gł Wielko­
polski nr 6258.
Fana od 28—40 (biedny lecz 
wykształcony) zapoznam w ce­
lu matrymonialaym. — Oferty 
Głos Wielkop. nr 6287.

Lekarza, inżyniera, przemy­
słowca, 40—48. wysokiego, 
kulturalnego, dobrze sytuowa­
nego. pozna bezdzietna, przy­
stojna wdowa, z mieszkaniem, 
majątkiem. Cel matrymonial­
ny. Oferty: PAR. Ratajcza­
ka 7, pod 3,311. p2345
Dla siostry, przystojnej bru­
netki, posiadającej własne 
przedsiębiorstwo, szukam pa­
na od 40—45 lat. Cel matry­
monialny Oferty: poste-restan- 
te Gniezno, dla okazicielki 
legitymacji nr 250. F429

Urzędniczka, szatynka, posia­
dająca średnie wykształcenie 
mieszkanie. 600.000,—. po­
zna najchętniej urzędnika z 
maturą, solidnego, wysokiego, 
do lat 40. Cel matrymonialny. 
Oferty: Czytelnik. Katowice — 
„Przyszłość". 3b-112
Kawaler lat 28, wysoki, za­
możny. wykształcenie handlo­
we. obecnie na kierowniczym 
stanowisku, pozna panienkę, 
gospodarną, najchętniej ze 
sfer kupieckich w celu ma­
trymonialnym. Poważne oferty 
z fotografią G-fos Wielkopol­
ski pod nr 6135

Pieniądz
300 000—400 000 złotych po­
życzki lub przyjmie cichego 
wspólnika solidne, dobrze roz­
wijające się przedsiębiorstwo 
handl.-hurt. Poważne oferty: 
PAR, Ratajczaka 7, pod 3.464.

p2260

Kto wie! Gdzie znajduje się 
owczarek alzacki duży czarny 
podpalany z widocznym śla­
dem złamania prawe! przed­
niej łapy. Wiadomość proszę 
kierować: Poznań. Wały Z-g- 

Augusta 3. m 12 Galu- 
biński — za wysokim wyna­
grodzeniem. 6187

Repatriantka ze wschodu za­
mieszkała na G. Śląsku, lat 
25, inteligentna, o subtelnym 
poważnym charakterze do- 
matorka — pozna pana po­
ważnego. dobrego Charakte­
ru, wierzącego, wysokiego, 
najchętniej z wyższym han­
dlowym wykształceniem, cel 
matrymonialny. Oferty Głos 
Wielkopolski pod nr 3a-28.
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ZYM
Rozumiem, że ludzie niewyksztął- 

ceni popełniają często rażące błę­
dy w naszej ojczystej mowie. Ale 
nie rozumiem ludzi wykształconych, 
kaleczących mowę w nieprawdo­
podobny sposób. Byłem w licznym 
towarzystwie; prawie wszyscy ze­
brani to ludzie z cenzusem na' 
eskponowanych stanowiskach.

Z wartkiej rozmowy na różne 
tematy zdołałem wyłowić całą 
masę brzydkich błędów języko­
wych. Od germanizmów aż się 
roiło.

„Proszę pana, mam w domu leżeć 
śliczną materię na ubranie”. Inny 
znowu tak:

„Widziałem go wczoraj iść na 
Focha".

Germanizmy jak sto diabłów. 
Aż skóra cierpnie. Miła, sympa­
tyczna blondynka, która ma przed 
nazwiskiem trzy literki mgr, mówi: 

„Powiedziałam jej, że ma iść do 
góry”.

Przystojny młodzian zwraca się 
do gospodyni domu „proszę panią” 
— zamiast proszę pani. Sporo też 
nielogiczności jak np. pokój dzie­
cinny — zamiast dziecięcy-, my 
byli — miast ładniejszego byliśmy 

i wiele, wiele innych. A już 
szczytem i zgrzytem to zwrot „żym 
był" (fonetycznie też źle).

Trudno pojąć, że ludzie, od któ­
rych wymagamy czystej mowy tak 
ją zachwaszczają. I nie pomoże 
nawet dyskretnie i grzecznie wy­
powiedziana uwaga, że tak nie na­
leży mówić. Mało to pomaga. Go­
ścinny i skądinąd czarujący go­
spodarz, żegnając mówi:

„Przyjdź, czekam za tobą!” 
Uff, jak to boli. Tnie, jakby 

ktoś żyletką ciął szkło.
t.h.n.

Jut 50 Scst
kursują w Poznaniu elektryczne tramwaje

W historii każdego miasta znajdujemy zwykle kilka ważniej­
szych faktów, jakie wydarzyły się na przestrzeni ostatniego stu­
lecia, a o których wspominają jeszcze starsze pokolenia. Takim 
właśnie faktem jest w dziejach Poznania moment uruchomienia 
pierwszego tramwaju elektrycznego. Wydarzenie to zanotowały 
kroniki dnia 6 marca 1898 roku. Pierwsza linia prowadziła od 
Dworca Głównego przez Śródmieście do Katedry, a więc tą sa­
mą trasą, którą przedtem kursowały tramwaje konne. Poznania­
cy z zadowoleniem przyjęli tę innowację i tylko właściciele doro­
żek konnych wiedzieli, że tramwaje uszczuplą ich dochody. 
Wszak tramwaj elektryczny mógł liczyć na lepszą frekwencję, 
aniżeli konne dorożki.

TZ’ ilka dni po uruchomieniu pierw- 
szej ■ linii ruszył tramwaj na Ła­

zarz do ul. Niegolewskich, a trzecią 
linię uruchomiono 19 marca na Wildę. 
Długość wszystkich linii wy’nosiła 14 
km.

Za jednorazowy przejazd płacono 10 
lub 20 „fenigów", przy czym wozy kur­
sowały — w zależności od długości 
trasy — co 5, 10 lut 20 minut. Perso­
nel tramwajowy na poszczególnych Ii-' 
niach nie był zbyt liczny i motorniczy 
spełniał równocześnie funkcję biletera. 
Wprowadzenie tramwajów elektrycz­
nych stanowiło, pewną korzyść dla mia-. 
sta, gdtyż należały one do prywatnej ^pół 
ki akcyjnej, która płaciła miastu spec­
jalną daninę za używanie ulic. Nie­
bezpieczeństwo tkwiło tylko w 'vm, że 
przy zmniejszaniu się docaodów Cw- 
czesnej „Posener Strassenbahn" malały

P. G. Wesołowska. — Umowa wzgl. orze­
czenie wydziału kwaterunkowego określa 
Pani stosunek wobec teściowej, co do 
wspólnie zajmowanego mieszkania.

J. S. Nr 71. — Bez pośrednictwa i zgody
dochodów. Na uzdrowienie stosunków 
finansowych nie wpłynęła zniżka Kile-| . ......... ..
tów, ani też wprowadzenie 20% ulgi Wydziału Kwaterunkowego nie może Pani 
przy sprzedaży bloczków i biletów dokonać zamiany mieszkań.
4-przystankowych (rok 1934) po 15 ar.- K' — Radzimy sprawdzić kwity w ory- 
Z konieczności musiano więc zaniechać 9in.ai® \ sprawdz!Ć systeni roz. a arna 
rozbudowy sieci, » nawet zredukowano, (“S “b°c“yCh u. poszcsesoinyeb 
personel (w roku 1929 — 415 pracow-j p. Telesfor Br. — 1. Czynsz najmu w do^ 
ników). Dochody PKE spadły w ciągu mach podlegających przymusowej gospo- 
4 lat o przeszło 200 tys zł rocznie 1—

Dopiero w 1935 roku zanotowano si? wedłu» stawek z.r^u. c 1 u j , . . i wiązanie umowy najmu py-rw.wzrost frekwencji. Dochody podniosły ,dzenie jest niedOpusZczalne.
się co prawda nieznacznie, ale można 
już było pomyśleć o przedłużeniu nie­
których linii. Ód tego też czasu dochodzi 
tramwaj do Winiar,

Wywiad 
z Wiechem

Szukałem Wiecha wszędzie: w 
Radio powiedziano mi, że jest 
w hotelu, w hotelu, że pojechał 
do Radia, a w Radio znowu, że 
w hotelu. Biegałem więc jak kot 
z pęcherzem. W końcu znalazłem 
się w portierni hotelu Continental. 
Zobaczywszy znaną z „Przekroju" 
sylwetkę podszedłem do p. Wie- 
checkiego z prośbą o rozmowę i 
o jaki felieton dla „Głosu”.

— A co pan myśli... że jestem 
piekarz? Z felietonami to ciężka 
sprawa.

— Dlaczego ciężka?
— No, bo ciężki poród. A niech 

pan o dalszych szczegółach nie 
pisze, bo by to zainteresowało 
tylko ginekologów.

A więc napisałem...
— Czy Pańskie wieczory autor­

skie mają podobny charakter do 
urządzanych przez naszą spółdziel­
nię wydawniczą pod nazwą „Auto­
rzy między swymi czytelnikami?”

— Mniej więcej tak... — odpo­
wiada p. Wiech — z tą tylko róż­
nicą, że po moich prelekcjach na 
ogół nie prowadzi się dyskusji. 
Ogólnie biorąc moje podróże po 
Polsce mają raczej charakter die­
cezjalnej wizytacji biskupiej...

_  ?!?!?!?!?...
— ...bo zbieram zbłąkane war­

szawskie duszyczki.
P. Wiech nie wygląda wcale na 

osobę stanu duchownego. Znako­
mity felietonista ma powierzchow­
ność raczej prokurenta jakiejś han­
dlowej firmy. Może dlatego, że za­
równo. swoje felietony, jak i wy­
stępy traktuje podobno bardzo 
„handlowo”.

— Czy Pan będzie pisał powie­
ści na wzór „Cafe pod Minogą?"

— Owszem. Chcę napisać dalszy 
ciąg historii tych bohaterów.

Pan Wiech bardzo się spieszy. 
Nie zdążyłem więc zadać mu tra­
dycyjnych pytań: 1. Co sądzi o 
odbudowie Poznania, 2. Jak mu 
się podoba nasze miasto, 3. Co są­
dzi o przyszłym rozwoju Między­
narodowych Targów Poznańskich 
i 4. Kiedy zamierza następny raz 
przyjechać do Poznania...

W czasie rozmowy, którą pro­
wadzimy na stojąco, wsiada do 
samochodu.

— Zobaczymy się wieczorem na 
koncercie — mówi na pożegnaniu.

— Niestety — odpowiadam — 
nie dostałem biletu...

jml

NOTATKI BIBLIOGRAFICZNE
Stanisław WJndakiewicz — Jan Kocha­

nowską Wyd. 2. Str. 202. zł 380,—
Studium świetnego badacza czyta się jak 

najlepszą powieść biograficzną. Z okru­
chów mało znanych wiadomości o życiu i 
dziełach poety — ułożył autor mozaikę 
przedstawiającą człowieka-humanistę oraz 
niepospolitego poetę renesansowego.

Jan Brzechwa — Skarżypyta, ilustr. Sie- 
maszkowa O. Str. 39, zł 530,—

Bajki wujaszka Brzechwy, ośnreszając 
ułomności ludzkie uczą dziecko krytyczne­
go spojrzenia na świat. Urocze ilustracje O. 
Siemaszkowej rysunkiem, barwą i humorem 
zbliżają młodego czytelnika do tematyki 
bajek.

Idarce lokalami lub kontroli najmu określa
'■ ‘ — 2. Roz-

j wiązanie umowy najmu przez wypowie-

P. Maluzi St. — Sprawy hipoteczne za­
łatwia notariusz.

________ P. Grześkowiak P. — Spór może rozstrzy- 
Osiedla_____ elektrownia miejska (Zakłady Siły ii

dnia kursują na

Pierwsza 
tramwajów 
trycznych 
przy ul.
Do dzisiejszego dnia 
budynek ten zacho­
wał —- poza drobny­
mi zmianami — swą 
dawną szatę ze­
wnętrzną.
przedstawia 
równocześnie 
wyglądały poznań­
skie tramwaje około 
r. 1923. Większość 
tych wozów przerobiono później na prz yczepki, które do dziś 

naszych liniach.

remiza 
elek- 

stanęła 
Gajowej.

szatę
Zdjęcie 

nam 
jak

posiadały wówczas 4 autobusy, a póź- Grunwaldzkiego i wówczas również 
niej dokupiły jeszcze 22 i 3 troleyhusy. | wznowiono linię do pl. Sapieżyńskiego 
Te ostatnie zaczęły jednak dopiero kur-'przez ul. Pocztową.

I

Krótko przed wojną 
zakupiono w fabry­
ce chrzanowskiej 
nowoczesne przy- 
czepki, a w r. 1945 
nabył Zarząd Miej­
ski kilkadziesiąt wo­
zów motorowych i 
przyczepek w Szcze­
cinie. Na zdjęciu 
jeden z takich wo­
zów, obsługujący li­
nię nr 4, 
przyczepką 

wojennego

Światła, ul. Grobla).
Stały Czytelnik. — 1. Opłata za stempel 

obciąża wynajmującego. — 2. Z powodu 
zmniejszenia wartości użytkowej pomiesz­
czeń przez zakaz korzystania z pralni może 
Pan stosunkowo zmniejszyć wysokość czyn­
szu.

W. Ch. — Zachowanie się pokrzywdzo­
nego nie kwalifikuje się jako przestępstwo, 
o ile doniesienia nie złożono ze złośliwości 
i nie nadaje się do ścigania na drodze 
sądowej.

ul. Niema. — Żądanie podwyżki czynszu 
za część mieszkania z powodu wykonywa­
nia w nim zawodu wolnego jest uzasad­
nione.

„Kazek". — Prosimy ponowić pytanie i je 
dokładniej sprecyzować.

K. S. — Renta przyznana Pani jest nie­
zależna od renty na rzecz dzieci, z tym, że 
ta ostatnia jest ograniczona czasowo. Na­
leży monitować o wypłatę renty należnej 
za bieżące miesiące.

Nauczycielka i student. — Radzimy 
wnieść powództwo do Sądu Grodzkiego w 
Poznaniu o eksmisję w oparciu o przepisy 
kodeksu zobowiązań. Powództwo może wy­
toczyć jedynie właściciel nieruchomości, 
którego należy sprowokować do wszczęcia 
postępowania sądowego.

Ker. — Wniosek odpowiednio umotywo­
wany i udokumentowany należy wnieść do 
Konsulatu Czechosłowacji — Warszawa, ul. 
Koszykowa 18.

P. Zb. Cieński. — 1. Odtworzenie świa­
dectw zaginionych należy do właściwości 
Sądu Grodzkiego. — 2. Adres Szkoły Inży­
nierskiej w Poznaniu, ul. Bergera 5. — 3. 
Co do wysługi emerytalnej winien się Pan 
zwrócić drogą służbową do swych władz 
przełożonych. — 4. W sprawach wojsko­
wych może Pan zasięgnąć informacji w 
R. K. U.

P. Adam Z. — System 
ków za zużytą energię zależy od umowy

Do ogólnego szkicu historycznego o 
tramwajach poznańskich na przestrzeni 
50 lat istnienia, można by jeszcze do­
rzucić zdobycze natury socjalnej, dzię­
ki którym pracownicy PKE uzyskali 
własne mieszkania, Ośrodek Zdrowia i 
szereg innych udogodnień. Stanowi to 
jednak odrębną sprawę, do której po­
staramy się jeszcze powrócić.

W okresie minionej okupacji nie za­
notowano w PKE żadnych sukcesów. 
Okupant nie wiele wniósł dobrego w 
całą gospodarkę, a raczej dopuścił do 
daleko idącego zniszczenia taboru. Nad 
jego naprawą trwał pracownik warszta­
tów od pierwszych dni uwolnienia Po­
znania i w krótkim czasie doprowadził 
do tego, że w kilka miesięcy po wojnie 
nie istniał w Poznaniu problem komu­
nikacji miejskiej. Historię tę znamy 
wszyscy bardzo dotrze i nie potrzeba 

Rynek n'e.i powracać, O użyteczności tram- 
jwajów i ogromie ich pracy świadczy 
m. in. fakt, że miesięcznie przewożą 
one dzisiaj — łącznie z autobusami i 
troleybusami ponad 11 mil. pasażerów.' .... . . . .

i lenie wyroku S. O. przed S. N. jest dla 
E. Cofta I Pani korzystne.

wraz z 
przed- 
typu.

wpływy do kasy miejskiej. Ale tego’ 
nie zanotowano w pierwszym lotach 
istnienia nowej lokomocji. Jak wyka-1 
zują kroniki w roku 1899 przewieziono 
tramwajami 3 876 592 osób, co oczywi­
ście jest poważną cyfrą w stosunku dc ( 
ówczesnej liczby mieszkańców Pozna- . 
ni a.

Od roku 1899 datuje się stały roz-'1 
rost sieci tramwajowej. Przedłużono' 
linię od Starego Rynku do stacji pomp, 
przez ul. Wroniecką, uruchomiono li-' 
nię do ul. Matejki, połączono plac Sa- 
pieżyński i Nowomiejski z ul. 27 Grud­
nia, a nawet położono podwójne tory 
na poprzednio już istniejących liniach. 
Tabor tramwajów liczył 30 wozów. 
Przyczepek nie znano, wprowadzono 
je później.

W latach wojny światowej nie roz­
budowano sieci tramwajów. Ograniczo­
no się uo uzupenumua tauvxu x . - - w tab R

Warta, która podobnie jak na YMCA 
(Łódź), wystąpiła bez chorego Dyle-

Z chwilą przej‘ęcia tramwajów przeziwicza, zagrała bardzo dobrze w pierw- 
władze polskie w roku 1918 posiadał szej części, 
już Poznań 9 linii o długości 42 km. ----------------
Zarząd PKE — bo taką uazwę otrzv-! m sya
mała ta instytucja — dvsponował 88| ® w ITaca Się
wozami motorowymi i 62 przyczepką- ~ ~ ~ ~ ~
mi. Za polskich już czasów — wobec' 
powiększania się obszaru miasta — u- 
ruchomiono linię do Sotacza, którą w 
roku 1925 przedłużono do Golęcina, po­
łączono Dębiec z Wildą i Łazienki przy 
Drodze Dębińskiej ze Śródmieściem 
przez ul. Strzelecką W 1926 roku po­
łożono tory na ul. Dąbrowskiego do 
Ogrodu Botanicznego. Wówczas ‘nż 
dochodził tramwaj do b szpitala Dia- 
konisek. Powszechna Wystawa Krajo­
wa w roku 1929 zmusiła Zarząd PKE 
do uzupełnienia taboru i połączenia te- 
terów PWK z miastem. Tak więc doku­
piono 35 wozów motorowych i we wła­
snych warsztatach wyremontowano lub 
wybudowano 31 przyczepek. Na prze­
strzeni pierwszego 10-lecia niepodle­
głości wzrosła -ówv:eż liczba przewie­
zionych pasażerów. O ile w roku 1916 
przewieziono przeszło 13,5 mil. osób, 
to sprawozdanie władz miejskich z roku 
1928 wykazuje cyfrę ponad 33 mil. 
osób rocznie.

Dalekoidącym udogodnieniem w ko­
munikacji miejskiej było wprowadze­
nie autobusów. Pierwszy taki wehikuł 
ruszył dnia 1 listopada 1925 roku. PKE

sować w roku 1930 na linii 
Sródecki — Zawady.

Czasy pamiętnego kryzysu odbiły się 
mocno nar gospodarce PKE, Od roku 
1930 notuje się ciągły spadek frekwen­
cji, a co za tym idzie zmniejszania się

SPORU/

i Z2K zrewanżował Sie Warcie
I Ub. czwartku w hali Wojew. Ośrod- 
;ka WF rozegrany został rewanżowy 
mecz o mistrzostwo ligi koszykowej 

i pomiędzy lokalnymi rywalami — War­
mią i ZZK, Po emocjonującej grze spo­
tkanie zakończyło się nieznacznym 
zwycięstwem kolejarzy, którzy w ten 
sposób zrewanżowali się „Zielonym" za 

i przegraną w pierwszej kolejce rozgry- 
no Się do uzupełniania taboru i doko- ^1 wys^z-^zdecydowanze na 
nywama koniecznych napraw na po­
szczególnych trasach.

aia uariiu w uieiw* n • i a, . , . , J1 . I po 8 oraz Dziel 4.., kiedy to prowadziła bez 1

«
przerwy, dochodząc już nawet do róż­
nicy 11 punktów. Niesfety, po prze­
rwie uwidoczniło się u niej wyraźnie 
zmęczenie, które wykorzystali rozgry­
wający się przeciwnicy, przejmując 
inicjatywę w swoje ręce. Wyróżnili 
się u zwycięzców — Grzechowiak i 
Kolaśniewski, u pokonanych zaS — 
Ruszkiewicz.

Koszami podzielili się — dla ZZK: 
Grzechowiak 22, Kolaśniewski 14 i 

:Jarczyński 6; dla Warty: Ruszkiewicz 
10-, Matysiak, Golimowski i Szymura 

(Mos.)

rozliczenia rachun-

; lokatorów.
P. Maria. — Podatek od nieruchomości 

■obciąża właściciela nieruchomości, a nie lo­
katora.

P. Górzyński L. — 1. Wielkość powierzch­
ni musi wynikać z aktów nadania. — 2. Ko­
szty elektryfikacji są niezależne od zbiorów 
żniwnych.

Rozgoryczona. — Postępowanie sądowe, 
o którym Pani wspomina, jest zgodne z o- 
bowiązującymi przepisami prawnymi. Uchy-

KS Legia zimowym mistrzem kręgbrskim

DLA, ŁACINNIKA
„OMNIBUS"
ZNACZY TYLKO 
„DLA WSZYSTKICH"

DLA CIEBIE
OMNIBUS
OZNACZA
OKAZJĘ DO NIEZLICZONYCH 
PODRÓŻY W NIEZNANE 
A GODNE POZNANIA

6233

Staraniem Międzyklubowego Komi­
tetu istniejących w Poznaniu klubów 
kręglarskich i sekcji kręglarskich przy 
klubach sportowych, zorganizowano 
pierwszy powojenny turniej kręglarski, 

(który zakończył się sukcesem K. S. 
Legia. W turnieju wzięło udział 13 
drużyn, z których każda liczyła po 6 

, zawodników. Siedem klubów wysta- 
1 wiło po dwie drużyny, przy czym re- 
I zerwy w kilku wypadkach okazały się 
I lepszymi od zawodników reprezenta- 
i cyjnych. Każdy zawodnik musiał dwu- 
! krotnie wykonać po 100 rzutów. Tur­
niej odbywał się w dwóch seriach, z 
których pierwszą rozegrano na krę­
gielni klubu HCP, drugą na torach 
Resursy Kupieckiej przy ul. Zwierzy­
nieckiej.

W poszczególnych seriach drużyny 
uzyskały następujące wyniki oraz 
ostateczną lokatę ogólną:

Nazwa Klubu
1. Legia I
2. ‘ '
3.
4.
5.
6.
7.
8.
9. Legia

10. Warta I
11. Olimpia II
12. Olimpia I

Drużyna Polonii II, 
w pierwszej serii 4240 pkt. wobec zde-

kompletowania wskutek niedyspozycji 
jednego z zawodników wycofała się z 
drugiej serii rozgrywek.

Uzyskane wyniki uważać należy jako 
dobre. Za wyjątkiem drużyn Olimpii, 
wszystkie inne w końcowym rezultacie 
uzyskały wynik przeciętny powyżej 
„7”, a wyniki czterech pierwszych 
drużyn nie odbiegają od osiąganych 
przed wojną. Legia zapewniła sobie 
mistrzostwo już w pierwszej serii. Za­
ciętą walkę o dalsze czołowe miejsca 
rozegrały drużyny Odzieżowca, Polo­
nii, która w drugiej serii uzyskała 
najlepszy wynik) oraz HCP. W. D.

Joe Henny Walcott podpisał kontrakt 
na walkę z Joe Louiserą o mistrzostwo 
świata. Mecz odbędzie się w czerwcu 
bieżącego roku.

¥
Na obóz treningowy przed spotka­

niem międzypaństwowym w piłce ko­
szykowej drużyn męskich Polska—Cze­
chosłowacja. — Wydział Sportowo-Wy­
szkoleniowy PZPR powołał 20 następu­
jących zawodników: Grzechowiak G., 
Kolaśniewski 1 Jarczyński (ZZK-Poznań), 
Dylewicz i Ruszkiewicz (Warta), Uła- 
towski, Maleszewskl, Żyliński, Dow- 
gi d 1 Barszczewski (YMCA - Łódź), 
Bartosiewicz, Jażnicki i Popiołek (AZS 
W), I.eonkiewicz i Markowski (YMCA 
Gdańsk), Pawlak (TUR - Łódź), Bahr 
(AZS - Kraków), Duda (Znicz - Prusz­
ków), Kowalówka i Ariet (Wisła Kra­
ków).

Taryfa i regulamin jazdy 
wkrótce w całej prasie

Odzieżowiec 
Polonia I 
HCP I 
Czarna Kula II 
Czarna Kula I 
HCP II 
Odzieżowiec II 

II

I seria
4462

1 4414
4385
4409
4344

: 4328
4343

'. 4310
4350
4268
4211
4197

I

II seria Wynik
4383
4420
4424
4350
4331
4338
4279
4293
4130
4163
4083
4038
która

og.
8845
8834
8809
8759
8675
8666
8622
8603
8480
8441
8294
8225
uzyskała

Nowe władze KS „Czarni”
Na rocznym walnym zebraniu KS 

„Czarni” wybrano po udzieleniu abso­
lutorium ustępującemu Zarządowi no­
we władze klubu, który ukonstytuo­
wał się w następującym składzie: pre­
zes — Gruszkiewicz, wiceprezesi — 
Nowacki, Sobecki i Ciastowski, sekre­
tarz — Starybrat, skarbnik — Woź­
niak, przewodniczący koła seniorów — 
Piękniewski, gospodarz — Kasse, radni 
— Cegłowski, Markuszewski, Zwierz- 
chowski, Kołderny, kierownik sekęji 
piłki nożnej — Papla, kierownik sek­
cji hokeja na trawie — Nowacki, kie­
rownik sekcji szachowej — Tylkowskl, 
kierownik sekcji bokserskiej — Go- 
rączniak, komisja rewizyjna — Toma­
szewski, Dziamski i Manowski.

*
Spotkanie bokserskie o mistrzostwo 

Polski Tęcza - Warta w Poznaniu sę­
dziować będzie w ringu Fedorowicz 
(Śląsk). Na punkty: Nowakowski (Wwa), 
Dobrzański (Gdańsk) i Landau (Wro­
cław).

¥
W najbliższy poniedziałek zbierze się. 

w Warszawie specjalna komisja powo­
łana przez PZPN, celem opracowania 
projektu utworzenia drugiej ligi piłkar­
skiej i ustalenia systemu rozgrywek eli­
minacyjnych.

¥
Na ostatnio odbytym zebraniu PO7.LA 

omawiana była m. in. sprawa tegorocz­
nego biegu przełajowego o puchar wę­
drowny Redakcji „Głosu Wielkopolskie­
go”. Opracowano szczegółowo b. boga­
ty program tej popularnej i tradycyjnej 
już imprezy, której termin wyznaczono 
na dzień 11 kwietnia. Zarząd POZLA 
czyni starania o uzyskanie ze strony 
Związku PZLA zgody na start czoło­
wych długodystansowców polskich prze­
widzianych do 'ekipy olimpijskiej.

KOMUNIKATY
K. S. „Warta" Sekcja tenisa stołowego, 

zawiadamia wszystkich członków, że Rocz­
ne Walne Zebranie sekcji odbędzie się w 
sobotę dnia 6 bm. o godz. 19,30 w salce 
na boisku przy ulicy Rolnej.

ZEBRANIA
Wtorek, 9 bm. — sekcji piłki nożnej 

HCP po treningu na boisku WF i PW przy 
Drodze Dębińskiej.

Kamienie choroby wątroby, żołądka i kiszek, ZjOła ChoKekinaza“ Sprzed, w apt i skł. apt. Labor.Fizjol.- 
... , chroniczne zaparcie, artretyzm, złą u • . • Chemicz. „Cholekinaza , warszawa,
ZOlCiOWe przemianę materii, zwalczają *!• iMiemOjeWSKiejJfO Mokotowska 50 b-3115STRONA 6 Nr 66


